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U m o w a  ,w  G r a s te in .

Umowę w Gastein ogłoszono urzęcło- 
, wnie. Ale z treści jej widać, iż oprócz 
jawnej, istnieje jeszcze i tajna umowa, o 
której wtedy się dowiemy, gdy będzie 
w;'

Pisano dotąd, źe umowa w Gastein 
odnosi się tylko do urządzenia dalszego 
prowizorjum w księztwach. Tymczasem .z 
ogłoszonego tekstu widać, iż tajna umowa 
obejmować musi nietylko sprawę księztwa 
lecz i sprawę reformy Rzeszy. Obadwa 
mocarstwa umówiły się widocznie między 
sobą, co ostatecznie uczynić z księztwami, 
i w j aki sposób podzielić się wpływem w ( 
Bz®szy,‘ a stosownie do wytkniętych ce- j 
lów ułożyły między sobą warnuki dalsze- 
gó Współposiadania księztw, tak by przy
gotować przejście do, ostatecznego zała
twienia Jakie zaś to załatwienie będzie, 
Bpaduo się domyśleć z ogłoszonej umowy.

Austrja tą umową oddała Szlezwik i 
I>uenburg zupełnie w ręce Prus, a w 
Holsztynie pozwala im takie zająć stano
wisko iż austrjacka załoga i rządy są tam 
n* łasce Prus. Z jednej bowiem strony 
Prusy zajmują Szlezwik, z drugiej Lauen- 
bttig. Przez Holsztyn dozwolono im dwu 
dróg wojskowych, z etapami i załogami 
w tych etapach. W. Kielu dano im prawo 
zakładania fortytikacyj potrzebnych, obsa- 
d2eQia takowych wojskiem swem i strze
żenia. Aż do ogłoszenia zaś portu Kielu 
partem ^wiązkowym, mają Prusy wyko
pywać w nim dowództwo i policję, przez 
Ct> się stają i panami samego Kielu. 0 -  
prócz tego mają prawo budowania przez 
Holsztyn kanału, łączącego morze bałtyc
k i  z północnem.

Podobne warunki umowy w Gastein 
pie mogą być czem innem, jak tylko przej
ąłem do zupełnego zajęcia Holszty-- 
J>u- 2  wspólnego posiadania księztw, wy
chodź ą z Gastein Prusy wyłącznemi posia
daczami Szlezwiku (165 □  mil), Lauen- 
burgu (20 □  mil) i panami wszystkich 
ważniejszych pozycyj w Holsztynie (154 
P mil) portu w Kielu i ziemi, którą ma 
być prowadzony kanał, jednem słowem, 
panami i Holsztynu. Najlepiej myśl umo
wy przebija się w wniosku, który Austrja

Z e  S z w a j c a r j i .
. a  > i f r  o  t

Z nad Lem anu d. 20. sierpnia.
Świat myśli nie da się wprawdzie 

CgSębić żadnym despotyzmem, odosobnić żadną 
pr«emocą. Myśl jak powietrze gardzi zicmakie
tuj granicami, panowanie jej równie silne pod 
b*egunem jak i pod równikiem. Łeez są myśli, 
Hóre aby w czyn przeszły, aby się odziały cia
stu, muszą dotknąć stopą ziemi wolnej,; podo- 
!>ne w tern do mitu olbrzyma Ante, syna Neptu- 
pa, który walcząc z Herkulesem, nowych sił na
bierał dotknąwszy nogą ziemi. Dla tego to wi
nim y wiele wzniosłych, szlachetnych, chrześci
jańskich myśli,, które błądząc po dumnej Enro- 
pie, gzukają przytułku albo w zamorskim Albio- 
tńe, aibo w górzystej Helwecji, i tu nabierają 
życia, tu przeobrażają się w stowarzyszenia i 
i instytucje, z których następnie caia ludzkość 
odnosi korzyści moralne i materjalne. Przed kil 
ku laty, po krwawej i morderczej walce we 
Włoszech, pojawiła się w Genewie książka p. t. 
„Wspomnienie z Solferino“; w niej naoczny  ̂świa
dek opowiada krwawe i okropne sceny, jakim był 
przytomny po dniu owej olbrzymiej bitwy; opo 
wiadanie jego, pełne prostoty, dreszczem musi prze
jąć wszystkie szlachetne i cznjące serca, i książ
ka ta niewielka, rozrywana przez wszystkich, 
nabiera rozgłosu, wywoluje najsilniejsze wraże
nie, zajmnje wszystkie szlachetne umysły w Eu
ropie. Tłumaczona na wszystkie język i, jest 
we wszystkich rękach. Zapytacie, z kąd tak 
wielkie powodzenie tej książki? — Oto ztąd, 
iż autor je j , p. Henryk Dunant, Szwajcar, syn 
wolnej ziemi z sercem wzniosłem, szlaehetnem, 
miłnjącem ludzkość, nie tonie tylko w mglistych 
falach sentymentalizmu, w sercu prawego tego 
człowieka nie rozbudza się tylko cgzaltacyjne 
miłosierdzie, przeciwnie, myśl jego uderzona wi
dzianą klęską, zraniona cierpieniemnieopisanem 
tysiąca walecznych, sznka praktycznego środka

vviiłZ z Prusami mają uczynić w bundes- 
tagu co do zbudowania floty niemieckiej i 
uznania Kielu portem związkowym. Jest 
to dla Prus klucz do owładnięcia wszyst
kich brzegów morskich niemieckiej Rze 
szy, i państw mniejszych nad temi brze
gami położonych, to jest do owładnięcia 
zupełnego całej północnej Rzeszy bo do
wództwo floty Prusom by przypadło.

A skoro Austrja tą umową i zobowią
zaniem się popierania wniosku co do flo
ty, przygotowuje sama Prusom środki do 
wzięcia zupełnej przewagi na Połnocy, toć 
niepodobna aby to czyniła bez zapewnie
nia sobie podobnych korzyści na Południu-
0  ile Prusy zyskają na potędze, o tyle i 
Austrja niezawodnie wymówiła sobie ko
rzyści, a tak długo w Holsztynie pozosta
nie, dopokąd te korzyści nie będą urze
czywistnione

To jest jedyny możliwy wniosek, któ
ry z ogłoszonej umowy uczynić się da 
Dalsze dedukcje są niepewne. Niepewnem 
bowiem je s t , czy Prusy zobowiązały się 
dopomódz Austrji do odzyskania wpływu
1 przewagi we W łoszech, lub tylko do 
wzięcia przewagi w Niemczech południo
wych, podobnie jak Prusy w północnych. 
Zbudowanie floty niemieckiej zawiera w 
sobie i warunek wojennej reorganizacji 
Rzeszy, a tern samem i reorganizacji po
litycznej bundestagu, którą Austrja i Pru
sy w przymierzu mogą podyktować pań
stwom mniejszym. " Ale niepodobna aby 
Austrja samą tylko przewagą w połowie 
Rzeszy zadowolnić się mogła. Prusy prócz 
podobnego wpływu w drugiej połowie 
zyskują trzy księztwa i pozycję silną nad 
Bałtykiem i Północnem morzem. Więc za
pewne i Austrja wymówiła sobie odpo
wiednie wynagrodzenie. Czy to ma być 
część pruskiego Szlązka, czy część innych 
ziem niemieckich, czy księztwa Naddunaj- 
skie, lub odzyskanie Lombardji i księztw 
włoskich dla austrjąckich arcyksiążąt To- 
skany i Modeny, to pozostanie tajemnicą 
tak długo, aż nie rozpocznie się wykony
wanie.

Francuzkie dzienniki domyślają się, 
iż Prusy chciałyby Austrję wynagrodzić 
Rumunią, i temu przypisują zaburzenia w 
Bukareszcie.

Pruskie^dzienniki już przed trzema ty

godniami pisały o załatwieniu sprawy 
księztw Zaelbiańskich skorzystaniem z prze
silenia dynastycznego i socjalnego w. Ru
munii.

General Conespondenz wiedeńska umie
szcza niby korespondencję ’ z Rumunii, 
wzywającą ościenne mocarstwa do wyba
wienia Rumunów z jarzma despotyzmu 
Kuzy. Miałyźby to być pierwsze sygnały 
przygotowującej się akcji ?...

Ale już finalne wcielenie księztw do 
Prus nie da się bez wdania się mocarstw 
zachodnich uskutecznić. Temci mniej u- 
skutecznić się da bez tego wdania i wy
nagrodzenie Austrji po za granicami Rze-. 
szy niemieckiej. Musieli to jednak monar
chowie w Gastein, Salcburgu i Ischl roz 
Ważyć i na wszelką ewentualność się przy
gotować, skoro umowa została przez nich 
podpisaną.

Frzegląd polityczny.
Urzędowe gazety austrjacka i pruska ogło

siły już osnowę umowy austrjacko-prusk iej, 
w Gasteia ułożonej a w Salcburgu podpisanej. 
Same gazety jeszcze nie nadeszły, — z telegra
mu okazuje s ię , że to co doniosła była o treści 
tej umowy Gen. Corresp., jest prawdziwem, ale 
na korzyść gabinetu austrjackiego, podczas gdy 
co nam wiadomo z telegramu o szczegółach u- 
mowy, zyskały Prusy to co tylko zyskać mo 
gły bez jawnego zaborn księztw. Nadto jak do
nosi telegram z Kielu d. 23., urzędnicy pru
scy, którzy dotąd urzędowali w Holsztynie, po
zostaną i nadal, pod rządami austijackiemi. Z 
Ratzeburgu, stolicy księztwa Lauenburgskiego, 
donoszą, że  już we wrześniu księztwo złoży  
hołd Piusom, a organ w. ks. Oldenburga Elber- 
felder Z tg . upewnia, żo Anstrj a i Prusy nznały 
kandydaturę jego do tronu księztw, i wkrótce 
wniosą ją  u bnndestagu. Wszelako Szlezwik nie 
należy do Bzeszy, i ztąd mogą państwa obc-e 
wziąć poebop do wmieszania się w tę Bprawę. 
Uamb. Z tg. zbija doniesienia, jakoby bs. Angu- 
etenburg zamyślał „dobrowolnie" wyjechać z 
Holsztynu. — Junkry praskie dmą teraz wpnza- 
®y. już głosi Kreuz Z tg . o zupełnej zmianie po
lityki gabinetu wiedeńskiego co do Niem iec, i 
io mimo krzyku i oporu, zanosi się na zała
twienie sp raw y  n iem ieck iej, gdyż oba wiel
kie państwa niemieckie już się pogodziły.

Co ten organ junkrów rozumie pod tym wy
razem „sprawa niemiecka", trudno się domy- 
śloć; może rozbiór Rzeszy na dwie połowy, pół
nocną pruską, i południową acstrjacką. Tym- 
esasem zaprowadził już takzwany rząd krajo
wy w księztwach cenzurę na dzienniki. Dosko

nlżenia w przyszłości podobnej niedoli, i w my
śli jego rodzi się projekt stowarzyszenia mię
dzynarodowego, pomocy rannym na poln bitwy. 
Chociaż jak syn wolnej ziemi, a kraju neutral- 
negu pragnie on, aby wojna, ta jedna z najstra
szniejszych klęsk niszczących ludzkość — usta
ła; lecz chociaż podziela uczucia londyńskiego 
towarzystwa pokojn, nie sądzi jednakże aby już 
dziś na ziemi ludzie dobrowolnie przyznali zwy- 
cięztwo prawdzie, zasadzie, idei, aby zaprzesta
li odwoływać się do pięści, do prawa mocniej
szego, radzi więc krwawą tę i straszną ostate
czność uczynić jak najmniej krwawą, najmniej 
straszną w swych skutkach, najmniej morder
czą. Myśl jego wzniosła, chrześciańska, przebie
ga świat cały, on sam oddaje się jej z calem 
poświęceniem, objeżdża wszystkie stolice, prze
konywane rz ą d y , a poparty przez liberalne dzien
nikarstwo, zbiera w ostatnich dniach września 
1863 r. w Genewie konferencję przedwstępną, 
na której zasiada 18 oficjalnych reprezentantów 
14 rządów, sześciu wysłańców rozmaitych Sto
warzyszeń, siedmiu znakomitych uczonych i pięciu 
założycieli, których dla zasługi i pamięci wymie
niam imiona, prócz głównego p.Duuant założycie- j 
lami są: wiekowy, zasłużony i wielce poważany w 
całej Szwajcarji jen. Dnfonr, p. Gustaw Meynier 
prezydent tow. genewskiego użytku powszechne
go i doktorowie Teodor Maunier i Appia.

Przedwstępne te konferencje założyły podsta
wy przyszłemu towarzystwu, lecz rozjechano 
się bez stanowczych decyzyj. P-Dunant jednak
że nie traci ani czasu ani energii, myśli swej 
szlachetnej poświęca się z całym zapałem, i za 
pośrednictwem rządu szwajcarskiego, rozsyła już 
w listopadzie 1863 r. do wszystkich rządów o- 
kólnik, w którym następne były zformnłowane 
pytania.

Czy rządy mają zamiar wspierać komitet 
międzynarodowy, ustanowiony w celu niesienia 
pomocy rannym ua polu bitwy ? i czy zechcą 
ułatwić urzeczywistnienie zamiarów tego komi
tetu? Następnie, czy rządy zgodziłyby się na 
zawarcie konwencji międzynarodowej, mającej 
na celu ■. 1‘. Neutralność w czasie wojny am
bulansów, szpitali wojskowych, personalu służby

nale wyszły księztwa na swojem „wyzwoleniaz 
pod jarzma duńskiego."

W  sp ra w ie  rzym skiej ważna nadeszła 
wiadomość, trudno jednak bezwarnnkowo dać 
jej wiarę. Piszą, że hr. Sartiges zawarł z kar
dynałem Antoneliim tajny układ, mocą którego 
Francja wyraźnie teraźniejsze terytorjnm papie
żowi gwarantuje, Watykan zaś obowiązuje się, 
podnieść armię papiezką do cyfry, przez Fran
cję żądanej, i zezwolić aby dług państwa pa- 
piezkiego, spadający na przyłączone do króle 
stwa Włoskiego prowincje, rząd włoski na sie
bie przyjął. Rozpoczęcie negocjacji między 
Florencją a rządem papiezkim nastąpi dopie
ro po rozpoczęcia posiedzeń parlamentu. Miej
sce hrabiego Sartiges ma zająć p. Benedetti, 
który jest obecnie posłem .w Berlinie-

Francja. W Paryżu obiegają pogłoski o 
blizkiej zmianie gabinetu. Utrzymują, że do mi
nisterstwa wejdzie stronnictwo księcia Mornego. 
Margrabia Laralette ma już tekę, e jafc postę
puje, może służyć za przykład następująca oko
liczność. Deputowany Garnier miał przed kilko
ma tygodniami interesa w prefekturze. W ciągu 
rozmowy powiedział prefekt, że rząd liczy na 
Garmera bo rząd popierał go przy wybo
rach. „Tak jest, odrzekł Garnier, rząd popierał 
mnie, bo wiedział, że ja i bez jego poparcia, i 
wbrew jego woli zostanę wybranym. Ja jestem 
zupełnie niezawisłym i zawsze na dziesięć razy 
głosowałem ośm razy z opozycją. Kocham dy- 
nastję, lecz kocham także wolność.“ Prefekt żą
dał, by p. Garnier dał mu to oświadczenie na 
piśmie, co też bez wahania otrzymał. W ty
dzień później został Garnier mianowany pre
zydentem rady jeneralnej swego departamentu. 
Mówią, że ministrem wojny zostanie mianowany 
stronnik Mornyego, jen. Desvaax. Mac Mahoń ma 
być mianowany kanclerzem legii honorowej.

Margrabia Monstier przybył już do Paryża. 
Hr. Goltz, poseł pruski w Paryżu, udaje się te- 
mi dniami do Biaritz. Hr. Walewski został w 
drugim okręgu departamentu des Landes, w Mont 
de Marsan. wybrany deputowanym. Na 28.193 
głosujących, głosowało za nim 28.112, opozycja 
wcale v» wyborach ndziałn nie brała. Królowa 
hiszpańska — jak donosi madrycka Epoca, zje- 
dzie się niewątpliwie z cesarzem. Z Biarritz n- 
dadzą się cesarstwo do Zaranz, gdzie odwidzą 
królową Izabelo, a królowa odwidzi następnie 
z swym małżonkiem parę cesarską w Biarritz. 
Ks. Napoleon ndaje się tomi dniami do Szwaj 
carji do Prangins, przedtem jednak zjedzie się 
z cesarzom. Księżna Klotylda ma tym razem z 
obojga diJećmi towarzyszyć , — wnoszą ztąd , 
że księzfwo zrobią wycieczkę do Florencji. Ro
boty około gmachn wystawy na polu Marsowem 
rozpoczęte ju ż , spieszą się też z ukończeniem 
nowego gmachu Opery, aby obydwa te budynki 
równocześnie mogły być nkończone. Mówią 4e 
ks. Lenchtenberg, ten sam, który przed nieda
wnym czasom uciekł był z Petersburga z pewną 
m łodą d a m ą , a którą na granicy przytrzymano

sinitaroej, żołnierzy rannych i t. p. 2. Czyby 
przystały bł przyjęcie albo jednakowego mun
duru dla wszystkich ludzi, będtjcyeh w służbie 
sinitarnej, albo jednej chorągwi dla szpitali i
anbulaosów.

Pan Dunant rozesławszy powyższy okólnik, 
oljeźdża powtórnie wiolo dworów, i większa 
csęść rządów przychylną przesyła odpowiedź.... 
Z tej liczby wykluczyć należy M oskwę, która 
zajęta wtedy mordowaniem bezbronnych powstań
ców, na setnych polach b itew , mie śmiała przy
słać repreaontanta swego do Genewy ! Byłoby 
to zi wiele szyderstwa dla cywilizowanej Eu
ropy

Ełezultat starań i zabiegów p, Dunant, jest 
wam wiadomy. Dnia 22. sierpnia 1864 r. stanę
ła w Genewie konwencja międzynarodowa, z 10 
art złożona, którą bezzwłocznie podpisali re- 
przentanci 16 państw. Cztery państwa przy- 
stąjiły do konwencji tej następnie, ostatniemi 
cztsy przystąpiła i Turcja. Jedntt Moskwa tylko 
odizncila konwencję; — nie dziwi to nas. Mo 
skwadziś zapomniała walczyć, umie tylko mor
dowa1 ; a w potwornem swem jpaństwie, zmu
szona będąc bezustannie w jnkimś zakątku 
przywacać legalny porządek — bagnetem i 
mordestwami, nie może pozbyć się tak dogo
dnego łrodka, jakim jest dobijanie rannych na 
polu *Rlki — to rzecz ukróca i ułatwia. Postę- 
powens to Moskwy sprawdza siłowa jednego 
z dypjmafów angielskich, który żartobliwie po- 
wiedziż, iż Tnrcja jest ostatniern z państw cy- 
wibzowinycii Moskwa jest pierwszem z barba
rzyńską.

J«S coś wielkiego, budzącego szacunek i 
podziwinie w tej pracy pojodyiiczego człowie
ka, zakłdającego instytneję, która nieskończo
ne przyieść może ulgi ludzkości. Pojedyńczy 
pbywate wolnego państwa, przemawiając w 
«nię Indkości i miłosierdzia, poparty opinią, 
dziennik,rstwem, jest w stanie utworzyć insty- 
łucję, d której zapisują sio  najpotężniejsze 
państwa,pozostawiając główny kierunek insty
tucji ; sere jej, w gronie małei a ludzi, w ma
łej rzeczpospolitej genewskiej. Czyn podobny,

jest dodatnią stroną naszego wieku. Z czynu 
takiego wiek nasz słnsznie może się chlubić.

Prawda, że wiek nasz pełen materializmu, 
egoistyczny, opiera się jeszcze na brutalnej si 
je, lecz z siłą tą walczy duch, walczą wzniosłe 
ideje, walczy prawda... Jesteśmy w chwili ro
złamu ; brutalna siła cznjc upadek swój, i rzu 
Ca się w szalonych konwulsjach, lecz na czole 
jej bladość trupia i pogarda dla świata; dzień 
jej upadku niedaleki... a oświata zwycięztwo 
przyspieszy. Towarzystwo międzynarodowe na 
zasadaeh chrześcianiznm i miłosierdzia, powsta
je  na wolnej i oświeconej ziemi Telia i Win- 
kelrida!...

Byron powiedział, iż większą chwałą otrzeć 
łzę jedną, niż rozlać morze krwi. Pan Dunant 
zasłużył się ludzkości i imię jego powtarzać bę
dą z wdzięcznością nieraz jeszcze ranami okry
ci żołnierze. Cześć krajowi, w którym takie 
dojrzewają myśli.

Donieśliście jnż w Gazecie waszej o kon
gresie międzynarodowym naak społecznych, któ
ry będzie miał miejsce w końcu tego miesiąca 
w Bsrnie. Zanim dam wam szczegółow e spra
wozdanie z zebrania tego, pozwólcie i i  wam 
przypomnę, że w roku 1860 był zebrany w Lo
zannie kongres międzynarodowy, rozbierający 
kwestję „podatku." Kongres fen ważny bardzo 
dla przedmiotu, jaki na nim traktowano, dla nas 
jest zarazem milom wspomnieniem, gdyż jeden z 
rodaków naszych, znany ekonomista, nutor wie
lu dzieł, hr. Fryderyk Skarbek z Warszawy, 
ważną odgrywał na nim rolę, będąc prezesem 
sekcji ogólnych poglądów, jak margrabia Pepo- 
l i ,  był prezesem sekcji reform i propozycyj 
szczegółowych.

Podam wam niektóre kwestjo, które rozbie
rano na tym kongresie. I ta k :

Teorje zasadnicze podatku, które służyć po
winny jako podstawowe reguły dla skarbu pań
stwa, jeżeli tenże pragnie iść zgodnie z nanką 
i z sprawiedliwością, z temi dwoma niezbędne- 
mi fundamentami wszelkich instytneyi społe
cznych. ------------

Przegląd krytyczny wszelkich rodzajów po
datków, istniejących dziś w europejskich pań-
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i odesłano do Feterabnrga nazad, ma zamiar ]
naturalizować się jako Francuz. Pisai już w tej j 
mierze do ks. Montebello i do Tuilerjów. Wąt
pić można aby na to rząa moskiewski pozwoNł, 
i aby Francja mogła chcieć poróżnić się z Peters
burgiem z powodu tego wnuka byłego w ice k ró la  
włoskiego.

A nglia. Według doniesień z L o n d y n u  21. 
sierpnia, myśl wyłowienia w tym jeszcze roku 
d ru tu  telegrafu atlantyckiego została zaniecha
ną; jest natomiast propozycja, aby w maju za
topić now y drut, a po ten cz as  odroczyć odszu
kanie dawnego drutu.

W łoch y . Gazeta Urz&lowa z d. 21. bm. o- 
głjsza okólnik ministra wewnętrznych
do prefektów, który usprawiedliwia oświadczę 
nie ministra wojny u środkach obrony oncerów 
niesłusznie zaczepionych, odpiera zarzut, jakoby 
minister wojny naruszył prawa konstytucyjne o- 
bywateli i obraził armię, i poleca prefektom, a- 
by stawali w obronie uczciwych zamiarów mi
nisterstwa. Protest przeciw okólnikowi mini
stra wojoy podpisało około 70 senatorów i de
putowanych. (Powody tego są wiadome czytel
nikom naszym z korespondencyj florenckich).

H iszpania. Od kilku dni piszą znowu o 
nastąpić mającej zmianie gabinetu. Mówią o 
Esparterze, jako prezydencie tego nowego mini
sterstwa. Być może że królowa-Krystyna do 
tego dąży, nie posiada jednak zaufania ani u 
córki swej, ani u Espartery. Dwór hiszpański 
zabawi do końca miesiąca w Zarauz. Dnia 25. 
spodziewają się tam odwidzin cesarza Napoleo
na. Następnie uda się królowa Izabela do Bil
bao i Lagrono, gdzie się zjechać ma z nią 
Espartero; czy ofiarować mu będzie tek ę , C2y 
tylko wezwie do użycia wpływu swego aby stron' 
uictwo jego wystąpiło z dotychczasowej roli bier
nej, niewiadomo Wnosząc z głosów dzienników 
progresistowskieb, zdaje się że stronnictwo to 
nie jest całkiem niezadowolone z uprzejmego 
postępowania królowej; obawia się tylko, czy 
królowa szczerze na drodze liberalnej pozostać 
zamierza. Marja Krystyna , która w dniu gdy 
dwór opuści Zarauz, wraca do Francji, miała za
klinać córkę sw ą , aby' zerwała stanowczo z 
reakcją i utrwaliła tron swój, czyniąc zadość ży
czeniom kraju. Minister skarbu Olonzo Marti- 
nez robi co może, aby zaradzić kłopotom finan
sowym, i przyspiesza sprzedaż dóbr kościelnych, 
którą wstrzymano w ostatnich latach. Królo
wa ma teraz sposobność okazać, czy chce się 
od wpływa klerykalnej bamaryli uwolnić, bo 
kamaryla głównie dla tego tak mocno w polity
kę się mieszała, by nie dopuścić do Bteru rządu 
ludzi, którzy radziby szczerze rozwiązać stanow
czo kwestję sekularyzacji.

A m eryka. Z Nowego Jorku piszą pod d.
5. bm. do A. A. Z tg . : „Za dui czternaście od
pływa z Nowego Jorku po czteroletniej przer
wie po raz pierwszy znowu do Europy paro
wiec iod banderą amerykańską. Przez lat czte 
ry byl przewóz podróżnych i towarów między 
Stanami Zjednoczonemi a Europą w rękach 
przedsiębiorców angielskicb a w końcu franeaz- 
kich, a na przywozie towarów wartości miliar
da, zarobiła Europa ogromne sumy. To jest naj
dotkliwszy i najcięższy cios, jakiego doznała 
Ameryka w skutek wojny, i ten tylko, kto kię 
ski, zadane naszym właścicielom okrętów w sku
tek wojny, zrozumie, może siłę nienawiści Ame
rykanina do Anglii pojąć. Śkarłowaceuie na
szej marynarki jest dziełem Anglii. Podła tak 
zwana „neutralność" Anglii, różniąca się od o- 
twartego z Południem przymierza jedynie tchó 
rzostwem, utrzymywała korsarstwo przez cztery

Btwacb, i wpływ tych podatków na moralność) 
bogactwo i dobrobyt ludów.

Czy można wszystkie podatki jakie istnieją 
dzisiaj w państwach, przemienić na jednego ro
dzaju podatek ? Jeżeli przemiana jest podobną, 
czy należy starać się o nią ? A w tym razie te
go rodzaju podatek, czy ma się opierać na ka
pitale ozy na dochodzie? Czy ma być propor
cjonalny czy progresyjny?

Sama definicja podatku wywołała bardzo 
długie i żarliwe dysputy. Pan Józef Garnier, 
znany ekonomista francuzki, stawiał za zasadę, 
iż racjonalny podatek powinien być tylko za
płatą za bezpieczeństwo i za odbierane korzy
ści, iż powinien być wkładką wzajemnego za
bezpieczenia. Definicję powyższą zbijał profesor 
prawa w Lozanie, pan Hornung, stawiając jako 
zasadę, iż podatek odpowiednio użyty, winien 
być przedewszystkiem w rękach rządu środkiem 
nmoralnienia Indu, i że ztąd rząd ma prawo do 
części majątku i dochodu obywateli. W tej de
finicji nie ma nie nowego. Wszak już Hegel po
wiedział, iż rząd jest dachem, myślą, istnością 
moralną społeczeństwa, iż od niego zależy ro
zwój cywilizacji, sztnk, religii i t. d.

Nikt nie przeczy, iż nodatek jest długiem 
obowiązkowym, lecz do tyła tylko, o ile będzie 
słusznie pobieranym i użytecznie użytym, — a 
jak tylko inicjatywę wszystkiego oddamy w ręce 
rządu, to wolność usuwamy bezzwłocznie.

Jeżeli podatek służyć ma jako narzędzie w 
rękach rządu do nmoralnienia ludu •—. to zaprowa
dzamy jeden z największych despotyzmów, de
spotyzm skarbu nad wszystkiemi gałęziami pra
cy i nad zabiegami codziennego życia. Kon
gres co do tej kwestji nie orzekł więc nic sta
nowczego... Zdania były zanadto różne, zresztą 
przedmiot ten jest tak ważny i tak brzemienny 
w skutkach, iż od przyjęcia tej lub innej defi
nicji rozwijają się systemy państw i tworzą się 
formy rządów. Kwestja więc była za piekąca — 
nawet na wolnej ziemi i w kole samych uczo
nych.

Co do inuycb kwestyj kongres międzynaro
dowy następne zdefiniował orzeczenia:

1) Wszystkie podatki, istnijąeoe oboenie w

lata przy życiu. Jeszcze w 10 tygodni po za
jęciu Richmondu mógł statek „Shenandoah“, w 
Anglii zbudowany, uzbrojony i w załogę opa
trzony, zburzyć na oceanie Spokojnym kilkana
ście prywatnych statków Północnych, i po tym 
czynie okropnym jeszcze raz zapukać do go
ścinności angielskiej — po raz ostatni, jak się 
ironicznie wyraził lord RubmI. ' Korsarze połu
dniowi nietylko zburzyli około 200 statków pół
nocnych, ale więcej jak 800 statków sprzedano 
w obce kraje. Anglicy zakupili 608 o objętości 
329.000 beczek, między temi 127 po 1000 do 
1.600 beczek objętości. Tym Bposobem majątek 
Stanów Zjednoczonych w okrętach zmniejszył 
się o przeszło 1.000 okrętów o % miliona be
czek objętości. Wiele lat, a pod względem ko
munikacji parowej między Ameryką i Euiopą 
nawet wiele dziesiątków lat musi upłynąć, nim 
ten ubytek zostanie powetowany i bandera rze 
czypospolitej odzyska znaczenie, jakie miała 
przed wojną."

Z  Nowego Jorkn d. 11. sierpnia, odszedł 
ważny telegram: „Rząd dowiedział się, iż sta
tek korsarski „Sbenandoah" wziął w Melbourne 
1.200 beczek węgla. Teraźniejszy starszy poru
cznik na tym statku porzucił dowództwo okię- 
tu angielskiego, aby przyjąć na „Sbenandoah" 
służbę." „Shenandoah" jest to statek wojenny 
Południowców; port Melbourne leży w Austra
lii, w koloniach angielskich, i dlatego Stany 
Zjednoczone będą reklamowały u ADglii, dla
czego uważa ciągle jeszcze stBtki Południow
ców, jako mocarstwa wojującego."

W gabinecie rozprawiano nad polityką 
Johusona ze względu na urządzenie krajów Po
łudniowych. Johnson oświadczył, iż mimo opo
zycji obstawać będzie przy swojej polityce. Roz
puszczono 700.000 żołnierzy, zatrzymano poa 
bronią 300.000 Konwencja republikanów w kra
ju Maine wydała uchwały na korzyść prawa 
głosowania murzynów.

Od wydawnictwa.
Przedpłata na „Gazetę Narodową* na 

cztery m iesiące, t. j. na czas od 1. 
września; do końca grudnia bieżącego roku
w m ie jsca ................... 5 zlr. — ct.
z przesyłką pocztową 6 „ 40 *

Korespondencje Gazety Narodowej.
W iedeń  d. 23. sierpnia.

(rt) Opinia tutejsza tak przyzwyczajona do 
tego, że na polu dyplomatycznem Austrja pono
si klęski od Prus, iż nie wierzy, aby umowa 
gadteiudka u h  t&m elę kończyła, co podaje Gen. 
Curre&p. Oczekują tu napewne dosłownego c- 
głoszenia tej umowy, chociaż może bez dodatku, 
który pozostanie w tajemnicy, jeśli się co po
trafiło ukryć przed ajentami, jakich do Gastein 
i Salcburga wysłała Francja. Zdaje się, że w 
Ischl będą prowadzone jakieś układy, przynaj 
mniej co do wykonania umowy, gdyż ndał się 
tam br. Werther, tutejszy poseł praski. Hrabia 
Bloome wrócił już ua posadę swoją poselską do 
Monachium. Dzienniki tutejsze uradowane tern, 
co podała Gen. Corresp., nie tają jednak pe
wnych obaw, a sprzedanie Lauenburga zmartwi
ło je na serjo. Te dwa miliony talarów, które i  
kas pruskich przejdą do austrjackich, nie po
mogą Austrji a mogą Bię stać precedeneją pod 
względem Wenecji, jak pisze Presse.

państwach, można sprowadzić do kilku, a w 
przyszłości do jednego podatku.

2) Przemiana ta stanie się coraz możebuiej 
szą i praktyczniejszą w miarę wzrosta wolności 
publicznej i niepodległości narodów — w miarę 
rozszerzania się cywilizacji w ogólności.

3) Podatek, aby był sprawiedliwym, mtsi 
spoczywać na wszystkich źródłach bogactwa, i 
dotykać tak kapitały jako też i dochody......

4) Podatek powinien być proporcjonalny.
Co do kwestji zredukowania wszystkich po

datków do jednego, dyskusja była bardzo oży
wioną.

P. Leon Walvas silną stawiał mu opozyqę, 
dowodząc, iż podatek podobDy opieraćby się 
musiał na własności nieruchomej — iż byłby 
klęską i największą niesprawiedliwością dlawła 
ścicieli ziemskich.

Hr. Fryderyk Skarbek co do tej mtterji 
następnie streścił opinię sw oją :

„Dziś nie można nawet myśleć o zaprova- 
dzeniu podatku jednego, i nie będzie o tern no
żna myśleć dotąd, póki biurokracja przeszka
dzać będzie utworzenia rządu, opartego na la- 
ufaniu powszechnem — rządu, mającego fłó- 
wnie na celu dobro powszechne, depokąd sy
stem centralizacyjny przeszkadzać będzie toz 
wojowi samorządu gmiu."

Głęboka to, wielka i prawdziwa myś — i 
to nietylko dla materji podatkowej...

Kongres zarazem odrzucił w zasadzie yszel- 
kie podatki konsumcyjne od artykułów ńezbę- 
dnego użytku, Kongres najstanowozej sirzeci- 
wił się wszelkim monopolom — dodatken wo
jennym, które są tylko ukrytemi nowemi poda
tkami i t. p.

Podałem wam w wielkiem skróceni; prace 
tego kongresu. Kwestja podatku jest dla w szy
stkich tak ważną i tak dotykalną. Przyrozro- 
ście samorządu są pewne prawdy, którez głów  
uczonych i teoretyków przejść powinnydo wia
domości powszechnej. Kongresa podotae pra
wdę wyświecają i popularyzują wiele myśli. 
Szwtycarja jedna z państw nie ma długów a 
płaci nąjmniejsze podatki.

Hr. Larisch zajął się najpierw zbadaniem 
stanu kas austrjackich, i odkrył to czego się 
nigdy może nie spodziewał. Pan Plener taił pra
wdziwe położenie finansów austrjackich, chociaż 
w ostatku wiele przyznawał. Pokazuje się, że na r. 
1865 i 1866 potrzeba będzie około 200 milionów 
złr. Hr. Larisch zamyśla zaciągnąć pożyczkę, 
ale nie nową, tylko takzwaną „arrozyjną", t. j. 
obligacje austrjackie, opiewające na niżej 5 pro
centu, zamieni w 5procentowe, t. j . każdy po
siadacz takiej obligacji będzie musiał dopłacić 
sumę, jaka potrzebna aby dopełnić icb wartości 
na 5 procentu.

Kiedy się zgromadzi sejm peszteńbki ? 
Kwestją tą zajmują Bię w ministerjum i po dzien
nikach. Żądają powszechnie, aby poprzód były 
zwołane sejmy siedmiogrodzki i kroacki, miano
wicie ze względu na stosunek tych krajów do 
Węgier, byle zwołanie peszteńskie nie zbyt dłu
go odraczano. Co do sejmu siedmiogrodzkiego, 
chodzi jeszcze o to, na jakiej ordynacji wybor
czej go powołać, czy na dotychczasowej, czy 
na jakiej starszej lub nowej.

W Riece (Fiumie), należącej niegdyś ao 
Węgier, a od lat kilkunasto do Kroacji przyłą
czonej, p. Mazuranicz przytłumia wszelkie ten
dencje węgierskie. Tak n. p. dzień św. Szcze- 

■pana, patrona Węgier, zakazano obchodzić ilu- 
' minacją, wywieszaniem chorągwi, nazywając 
wszystko to demonstracją, co w Peszcie przy
jęto jako objaw przywiązania do tronu, miano
wicie do cesarzewicza następcy, którego urodzi
ny w ten dzień przypadają. W Peszcie obcho
dzono te urodziny publicznym feBtynem dla dzie
ci, które do cesarzewicza wysłały telegram, pe
łen uczuć wierności i lojalności dynastycznej.

Pisma węgierskie odwetowują pismom nie
gdyś schmerliuguwskim, a dzisiaj występującym 
przeciw nowemu systemowi, kiedy te podniosły 
okrzyk przeciw użyciu pp- Helferta, Wei»o-Star- 
kenteisa i Mayera do czynnej służby. Węgrzy 
przypominają, że pp. Zichy i Lichtenfels nie 
mniejszymi byli zwolennikami p. Bacha, a je
dnak p. Scnmerling miał z nich przednie na
rzędzia.

W Styrji nędza panuje okropna. Za zale
głości podatkowe licytują włościanom bydło 
i sprzęty, sługi i robotnicy są bez zarobku; 
kradzieże i rozboje szerzą się niesłychanie. 
Skarb nie ma pieniędzy, nie ma icb kraj, więc 
zniskąd ratunku.

Dotąd niewiadomo ł pewnością, które oso
by mają być powołane z krajów koronnych do 
narad w komisji budżetowej. Ministrowie mają 
wybadywać pierwej opinię osób, których powo
łać myślą. Zbliżać się więc mają do nieb to 
osobiście, to listownie i zapytywać o zdanie w 
rozmaitych kwestjach. Chodzi im zapewne o to 
aby nie powoływać osoby, nieprzychylne mini
sterstwu, myślące bronić ustawy lutowej i goto
we czynić protesta w Imię tej ustawy, jakto u- 
czynili członkowie Rady państwa jw komisji, do 
narad nad sposobem poboru konsumcyjnego po
datku zwołanej, w której najmniej podobnych 
protestów spodziewać się można było. Centrali
styczne dzienniki podejrzywają, iż komisja ta 
budżetowa będzie drugą „wzmocnioną Radą 
państwa" z rokn 1860, zwołaną wówczas przez 
hrabiego Gołuchowskiego, i że rzecz toczyć się 
będzie o zupełną reorganizację Aastrji. Że ko
misja budżetowa istotnie dotknąć musi tej 
kwestji a nawet rozebrać ją gruntownie, jest 
rzeczą niezawodną. Wszak chodzi o zmniej
szenie wydatków państwa. Tylko reorganiza
cją Aastrji uh autonomicznej podstawie uskute 
cznić się to da nawet według przekonania stron
ników ustawy lutowej, a nawet sam Scbmerling 
to przyznał. Lecz co ministerstwo i korona z 
projektem, wypracowanym przez komisję, uczy
nią, czy go wniosą do Rady państwa, czy na 
mocy §. 13 ustawy lutowej zadekretają jego 
wprowadzenie w życie a późniejsze przedłoże
nie nowej Radzie państwa, to jest tajemnicą 
stanu.

Florencja d. 21. sierpnia.
, Zapowiedziany przed kijku tygodnia

mi list Maksyma D’Azeglic, pojawił się dopiero 
teraz w księgarni Barbóra. Autor pisze z Lon
dynu do swoich współbraci. Daje rady, jak na
ród powinien się zachować przy wyborach par
lamentarnych. Zanim pomówimy o liście samym, 
pomówmy wprzód pokrótce o autorze. Pan mar
grabia D’Azeglio, teraźniejszy poseł włoski przy 
londyńskim dworze, zięć najpierwszego powie- 
ściopisarza, p. Manzoniego, należy bezsprzecznie 
do najzacniejszych i najzdolniejszych mężów 
włoskieh. Na polu literackiem złożył dowody ol
brzymiego talentu; jego powieści bowiem : „Etto- 
re Fieramosca" i „Nicolo de Lapi" należą bez
sprzecznie do pierwszych powieści nowożytnych. 
Prawda Historyczna wszędzie, wierność charak
terów zadziwiająca, polot myśli poetyczny, for
ma cudowna. Jako obywatel prywatny, zaskar
bił sobie przyjacielskiem zachowaniem i dobro
cią serca miłość ogólną. W żadnem stronnictwie 
nie zdarzyło mi się znaleźć człowieka, któryby 
mógł coś zarzucić pauu Azeglio. Jako mąż po
lityki złożył za czasów panowania Karola Al
berta dowody wielkiej miłości kraju i nieustra
szonej odwagi. Całe życie poświęcił ojczystym 
sprawom. Król kocha go jak ojca i słucha jak 
ojca, ministrowie pytają o radę w drażliwych 
stosunkach, naród chciałby go widzieć u steru 
rządu, bo tylko jemu ufają WBzy’cy. Otóż mąż 
teu napisał list do wyborców. Możecie sobie 
wyobrazić z jaką ciekawością odczytują broszu
rę, z jaką skwapliwością rozbierają ją  dzienniki.

Rozpoczynając kwestją wenecką, zapytuje 
autor, czy ta ostatnia prowincja powinna pozo
stać pod niemieckiem panowaniem, czy nie. 
Odpowiada n i e. Trzeba zatem złączyć ją  z ca
lem ciałem Italii, ale w jaki sposób uskutecznić 
złączenie? Gdybyśmy porwali na broń, wówcaai

świat powiedziałby krótko: „Cest magnifiąue — 
mais ce n’est pas de la politiąue." Myśmy się 
nie osądzili jeszcze, walka z potężnym nieprzy
jacielem, czyżby nie była podobną do owej o- 
statniej walki w Polsce, o której świat mówił: 
Cest magnifiąue, mais le n’est pas la gaerre." 
Na drodze pokojowej możemy otrzymać Wene* 
cję, a jeżeli zsmkną nam drogę najkrótszą, idź
my śmiałt najdłuższą, a dojdziemy do celu. W 
teu sposób utworzyła się Anglia, i jej wielkie 
państwo kolonialne, w ten sposób utworzyła się 
Francja, Hiszpania, w ten bposób utworzy się 
ltana, jeżeli potrafi w każdej chwili z dogodnej 
korzystać sposobności. Okoliczności zależą od 
Boga, umieć przygotować się, aby potem ko
rzystać z dogodnych stosunków, jest obowiąz 
kiem człowieka. Powinniśmy mieć takich mężów 
w parlamencie, którzyby chcieli zająć się po- 
kojowem rozwiązaniem sprawy weneckiej. Kwe- 
»tjy rzymską pomija autor kilkoma uwagami. 
Swiecaa władza papieża ustaje z wypełnieniem 
wrześniowej konwencji. Dziś powinniśmy na to 
tylao zważać, aby nie wybrano blerykalnycb 
posłów. Kiedy pojęcie wolności przejdzie z ko
deksów w krew i życie pojedyńczych osób, 
wówczas podobne osoby nie zdołają nam za
szkodzić ; lecz dziś, kiedy o wolności me ma 
cały ogól zdrowego pojęeia, intrygi stronnictwa 
klerykalnego oddziaływają najgorzej. Walczmy 
i zwyciężmy udanych świętych. Z niemałym 
dowcipem mówi następnie o tych wszystkich, 
którzy chcieliby być posłami dla tego, że albo 
są męczennikami narodowej sprawy, albo ludź
mi zdolnymi w pewnym zawodzie, albo takzwa- 
nymi mężami wielkimi 1 Męczenników mamy co 
niemiara, lecz czy wszyscy posiadają odpowie
dnie zdolności aby zasiąść na ławie poselskiej 
i goanie przedstawiać naród? Ladzie zdolni w 
pewnym zawodzie byliby najczęściej najgorszy
mi deputowanymi, a na dowód swego tw ierdze- 
nia przytacza Azeglio następujące twierdzenie 
Kiedy wyborcy przyszli do słynnego chirurga i 
ofiarowali mu krzesło w parlamencie za to, że 
mu się udało wyjąć kulę z nogi Garibaidego, 
wówczas przemówił do nich pan Nelaton temi 
słowy: „Panowie I dziękuję wam stokrotnie. Gdy
bym przyjął waszą propozycję, chorzy moi u- 
traciliby wiele, a sprawy publiczne zyskałyby 
stosunkowo bardzo mało. Zdarzenie, żem jene
rałowi Garibaldemu wyjął kulę z nogi, nie mo
że służyć za dowód żem dobrym politykiem i 
tęgim administratorem. Pozwólcie abym się po
święcał memu zawodowi." Co się tycze tak- 
zwanych ludzi wielkich, o tych autor mówi krót
ko. Można być wielkim, a przytem człowiekiem 
najgorszym, niepomnym na dobro ogólne. Pan 
Maksym d‘Azeglio twierdzi, że wyborcy powin 
ni głosować za takim kandydatem, który się 
wychował w ich gronie, którego jak to mówią 
znają na wylot, o którego szlaehetności są prze
konam. K ra j Shr milionowy znajdzie 460  zaenycb 
mężów. Wybierać ezłowieka, znanego jedynie z 
famy, ze sprawozdań dziennikarskich, znaczy 
uie życzyć dobrze swej ojczyźnie. Zebrawszy 
całą broszurę razem można się domyśleć, że i 
pan Azeglio byłby za ponownem wybraniem da
wnych posłów.

Komisja sanitarna wydała obszerne sprawo
zdanie ze spostrzeżeń, jakie poczyniła nad cho
lerą. Utrzymuje ona ie  kwarantanny, odosobnie
nia, kordony, wszystko na nic się nie zdało. 
Tylko czystością i umiarkowanem życiem mo
żna zabezpieczyć się przed chorobą. Między in- 
nemi zaleca szczególnie, aby ludność zachowy
wała się umysłowo jak najspokojniej, gdyż epi
demia rzuca się łatwo na ciała, rozdrażnione w e
wnętrzną alteracją- Kilku medyków chodziło po 
m ieście; zaglądali we wszystkie miejsea nie
czyste, skonfiskowali co niemiara niezdrowych 
owoeów, zabronili sprzedawać wieprzowinę, ka
zali zamknąć wiele studzień, w których woda 
okazała się być niezdrową. Wczoraj zmarłych 
na cholerę w Ankonie było 34 osób; w Sanse 
vero na 100 chorych 32 zmarłych. --------

K r o n i k a .
— Otrzymaliśmy z dyrekcji c. k. policji następujące 

S prostow anie.- Kronika „Gazety Narodowej z d. 23. 
bm. nr. 192 zaraz na wstępie ogłasza, „ie pan Stecki w 
procesie karnym zostający, za kzucją 800 zir. przez sąd 
karny lwowski na wolną nogę wypuszczony został, a dla 
większej pewności, że tenże ze Lwowa przed wydaniem 
wyrokn nie wydali się, dodano ma ajento policyjnego 
tak zwanego „wachmana,* który z nim w hotela Dres 
dnera mieszka i na krok go nie odstępuje.*

Wiadomość ta o tyle jest zmyśloną, ie  dyrekoja po
licji o uwolnienia pana Steokiego dotąd nie jest zawia
domioną, ie  mu żadnej straży nie dodawała, i te  żaden 
wachmsnn z panem Steckim w hotelu Drezdeńskim uie 
mieszka, a tern mniej — że go na krok nie odstępnje ,

Lwów dnia 24. sierpnia 1865.
— F undusze k ra jo w e  i „S łow o." P rty  rozbiorze 

artykułów naszych o fundaazacb krajowych slU się „Sło
wo* w nr. 01 dopatrzyć]W nich tendencyjności i niechęci 
prasy polskiej.

My wypisując prawdy matematyczne i historyczne 
ani zamarzyli o stronniczości, a mając jedynie na cela 
odebranie funduszów, nie wyrzekliśmy zdania żadnego 
o kształcie icb zarządu lub chęci odejmowania udziału 
Rusinom — w przyszłości.

Jest faktem rzeczywistym,'że kler ruski z funduszów 
relig. lać. pobiera znaczną część dochodów, kler łaciński 
z powodu uposażenia dostatecznego swych plebanij nie 
użytkuje z nich nawet w połowie, a że dla kiera ruskie
go nie wystarcza większa połowa rocznych procentów 
od funduszu religijnego i c. k. rząd dodaje mu za* 
sitek, to prawdziwości podania naszego nie zmienia. 
Uo do funduszu naukowego — powtarzamy, że jest czy
sto polski; — powstał bowiem z zajętych dóbr, danych 
niegdyś przez panów polskich — jezuitom, i z zajętych 
funduszów, należących do „Collegium nobilium." Ro
czny zasiłek rządowy i nieznaczny dochód taka pośmier
tnych idzie na wydatki bieżące i nie zmienia w niczem 
fckta, i t  atworson# rtypendja raskle — fuadawas* aa
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kapitale zarodowym, z runduszów polskich pochodzę.
W końcu dodajemy. ie  nazwę Rutendw — nie my 

w y n a l e ź l i ,  j  szczerze życzymy a b y  to miano z termino
logii urzędowej z n i k ł o  zupełnie, a  prastarzy Rusini po- 
z o s t a l i  o *  z a w s z e  R u s in a m i .

Wadliwemu ziarnko piasau na drodze zaszkodzi, — 
nie dziwy że kwestje krtjowe, w zamiarze czystym pou- 
niesione i po trudach ciężkich wydobyte, posłużyły .Sło
wu* za pow ód pozorny do wyjawienia dawnej swej nie
życzliwości. — objawiając zdania nasze szczerze i 
otwarcie, uważamy po danem objaśnieniu rzecz za skoń
czony, i ubliżalibyśmy godności własnej prowadzeniem 
dalszej polemiki w tej mitrze,

— (M.G') S tan is ław ó w  dnia 93. sierpnia. O p o ż a 
l ę .  Dzi* w*eczór mieliśmy już po raz drugi pożar w 
Stanisławowie, i prawdopodobnie ogień był tę  rażę pod
łożony w Bz<>pie, błużęcej za skład suchych materjałow 
s to la r s k i c h ,  dlatego w okamgnienia ogarnęł cały budy
nek. Szczęśeiemj i e tak tę  jak i pierwszy razą nie by
ło  wiatru, a prZytem ty razy dachy były jeszcze co kol 
wiek wilgotne p0 deszczu, więc chociaż ogromne pa
dały iskry, bez przeszkody nawet leżyc — dachy nie 
ząjęiy się jednak; tak więo ty jak i pierwszy razy ogra
niczył się pożar na jednym budynku.

Chociaż w obu razach ratunek był dość szybki, je- 
dnkk bardzo jeszcze wiele pozostawiał do życzenia. S i
ew k i wprawdzie przybywaję dość rychło na miejsce 
Pożaru, ale jak na Stanisławów w bardzo małej ilości; 
podobno wszystkiego jest tylko trzy i taka sama ilość 
beczę* na wodę, których przynajmniej kilkanaście być 
P°winno, gdyż i ta  raza brak wody do gaszenia widzieć 
*'§ dawał.

W ogóle tą  razy nawet u starozakonnych n it wiel- 
ka energia do gaszeni, ognia była widoczny, co się 
tylko tem de wytłnmaczyc, ze każdy z właścioieli pil
nował swego domu. Natomiast trzeba oddać słuszność 
żołnierzom stojycego la  pułku Schmerlinga, iż z wielkę 
gorliwością przyczyniali się do ratunku i przygaszenia 
°gnia.

Podnieść tu muszę okoliczność z korespondencji z 
Gzortkowa, w sprawie pożarów umieszczonej w wczo
rajszej gazecie, t. j.: iż c. k. żandarmerja powinna teraz 
czujność swojy powiększyć , ażeby niecnych sprawców 
tylu nieazczęść koniecznie oddać w ręce sprawiedliwo
ści — ta zaś jak to korespondent słusznie zauważa, po
winna obostrzone przepisy dla włóczęgów wydać, a na 
Podpalaczy aydy doraźne postanowić (Właśnie dowia
dujemy się, że maję być sydy doraźne na podpalaczy 
ogłoszone; p. r.)

Ale i mieszkańee sami powinni tak w dzień jak i w 
nocy swoich obejść, mianowioie odleglejszyh zakytków 
tychże, przytykajęcych do ogrodów, pilnie strzedz. ażeby 
zbrodnicza ręka nieszczęścia na nich nie sprowadziła.

W tym celu powinnehy władze miejscowe wydać 
stosowne ostrzeżenia, jakoteż rozporządzić, ażeby wszel
kie możliwe środki do przytłumienia pożaru hyły! użyte, 
1 zawsze stały w pogotowiu.

(X. M.) Od M ościsk 14. sierpnia. Jak nieporzędek 
W powiatach i niedbalstwo o drogi zasługuję na naganę, 
tak przeciwnie usługuje każdy c. k. urząd na publioznę 
pochwałę, jeżlł się zajmuje naprawę dróg publicznych. 
Otóż zniewoleni jesteśmy podbó do wiadomości publicznej 
hskm« tych, którzy p ,syuzynili się do naprawy dróg, 
fcibdyś okropnych, między Radymnem a Mościskami, na 
Prywatnyiu gościńcu przez Stubienko, Stubno, Nakło, 
^°*dziacz, Torkl i Medykę aż ku Szechyniom. Sławne 
były tu błota, a dziś jest droga, choć jeszcze nieznpeł- 
ule dobra, ale przynajmniej główny zarys zrobiony i szu 
trei6 posypana. A tego dokonał sz. obywatel ze Stubna, 
P‘ W. Janioki, otrzymawszy do tego pełnomocnictwo od 
®- k. władzy obwodowej z Przemyśla. Pod jego to kie
rownictwem stanęły dziś gościńce szerokie, uproszczone 
rowami okopane, darniami wysadzane, wyrównane i oazn- 
trowane, tak, że można przejechać z wioski do wioski 
bez niebezpieczeństwa. A gromady okoliczne zrobiły te 
drogi zgodnie i dosyć żwawo pod kierunkiem znawcy. 
Oby ten przykład zachęcił i drugich do podobnej usługi
bajowej 1

~~ (A. W. Z.) Brody 22. sierpnia. (Wieczór muzy
kalny.) Znany nasz artysta pan Albin Korytyński ode
grał przy pomooy i współdziałaniu tutejszego towarzy- 
•twa muzycznego z zupełnem zadowoleniem tutejszej 
bła zbyt licznej publiczności następujące sztuki na for- 
taplanie ;

1) Fantazja C. moll M ozarta; 2) Rondo C. moll 
Chopina; 3) Śpiew „die Thrane*; 4) E tuda As dur Nr. 
b- Kesslera, i „Sehnsucht am Meere* W illmersa*; 5) 
-Grand Trio* B, dur Beethovena. (Fortepian, Violoncella 
* skrzypce )

Deklamacji: Maratoua (Ujejskiego niepozwulono wy
głosić.) __________________

% Widzimy jak giełdowi baronowie mało sę przychyl
ni sztuce, bo choć miasto Brody tylko 6,000 chrześcian 
a 30.000 żydów liczy, byl na koncercie tylko jeden syn 
Izraela.

— (Pr) s t r y j  24. sierpnia. Z nowin donoszę, że we 
wsi Grabowcu, należącej do miasta, kolonista Jakób Ma
jer, w swej teraźniejszej realności, zaczął jamy pod sta
rym ohrogiem na nowe obrożyny kopić, i wykopał szkie
let czło wieczy, który podług zeznania lekarzy podczas ob
dukcji, przynajmniej 10 lat t„.Ti musiał być zagrzebany. 
Sąd powiatowy w tym względzie rozpoczął sleuztwo.

Ale coś szczególniejszego muszę wam donieść. U was 
we Lwowie odbywają się konne wyścigi a u nas tu w 
Stryju, psie. Właściciele koni ubib,ają żokiejów, a u nas 
w Stryja przy psach panowie sami zokiejów zastępują.I tak 
dnia 18. b. m. były na tutejszej strzelnicy wyprawiane 
psie wyścigi w następujący sposób: meta była do 400 
kroków wyznaczona, a wzdłuż mety rozrzucono kawałki 
kieioas, Chleba z masłem, sera i t. p. a w końcu mety 
były zawieszone kiełbasy różnego gatunku, zawinięte w 
papiery. Czyj pies najsamprzód dobiegł, tego właściciel 
miał prawo sobie wybrać nagrodę Prawie wszystkie psy 
ze Stryja były na tych wyścigach, a żaden nie otrzymał 
premium, tylko katastralny komisarz Schmidt, za swego 
psa Petrila i Jon za pincza.

— G w iazdka C ieszy ń sk a  wśród trudnego położe
nia swego nie ustaje starać się o troskliwy dobór ar
tykułów. Przyniosła ona w tym roku powieści: „Jan 
Płnżek* i „Ameryka, czyli wszędzie dobrze, lecz w do- 
mn najlepiej*, które trafnie i szczególniej z zastósowa- 
niem do zachodnich stron Polski napisane, na ogólne 
rozpowszechnienie zasługnją. Dia gospodarzy godne sę 
polecenia artykuły: O uprawie roli, nauka o mierzwie 
wyłożona sposobem katechizmowym, o winie owooowem 
i tp. Między opisowemi artykułami naBtręeza pruski 
Górno-Szlęzak i Wielkopolanin tiafue uwagi. Czgsć po
lityczna więcej zastósowana dia ludu, także starannie 
bywa opracowywanę. „Gwiązdka Cieszyńska* kosztuje 
rocznie z przesełkę pocztowę a złr. 60 centów.

— K ocip iń sk i A ntoni, znany kompozytor, który 
zajmuje się gorliwie zbiorem nietylko tekstu pieśni ludo
wych ukraińskich, ale oraz ich meledij prześlicznych, 
przybył do Wiednia ze Lwowa, gdzie kilka dni bawił. 
Pan Kocipiński wydał jeszoze w r. 1863 w Lipsku zbiór 
stu ukraińskich  pieśni ludowych, podzielonych na deka
dy, z nutami na fortepian i śpiew. Teraz przygotował 
p. Kocipiński nowy zbiór pieśni, i myśli je w krótce 
wydać. W pieśniach tych maluje się wiernie całe poety
czne i melodyjne usposobienie ludu ruskiego, może nie 
tyle pięknie, jak w pieniach Bohdana Zaleskiego — 
ale wierniej, bo oddane własnemi słowami i zwrotami 
samego ludu. Skrzętnem zbieraniem tych pieśni, które 
mogę posłużyć naszym poetom i muzykom za niewy
czerpane źródło nowych form, położył pan KocipińBki 
nie małę zasługę w literaturze.

— Książę W ła d y s ła w  C z a r to ry s k i,  jak donosi 
„Czas*, przejechał dnia 23. b. m. przez Kraków, udajęc 
się do dóbr swoich w Galicji (do Sieniawy).

— O uw ięzionych w y ch o d źcach  p o lsk ich , podej
rzanych o fałszowanie banknotów moskiewskich, piszę z 
Zurychu, że po ozterotygodniowem śledztwie, podczas 
ktorego obwinieni siedzieli w więzieniu, uwolniono ich 
jako niewinnych. Podług zeznań oskarżeni otrzymali tfl 
banknoty, nie wiedzęc wcale że sę fałszywe, oa nie
znajomego im żyda, przybyłego z Paryża, który się 
Cbaimem nazywał, z poleceniem, aby dla niego takowe 
zechcieli wymienić. Polecenie to spełnili, i oddali całę 
sumę wymienioną owemu Chaimowi, który zaraz znikł 
bez śladu. Sąd karny w Zurychu poszukuje Chaima li
stami gończemi.

— T eleg ram y  do s ta ro zak o n n y ch  lw o w sk ic h  o 
ch o le rze . W Palestynie panuje z powoda cholery obu- 
cnie okropna nędza, bo kraj cały tak szczelnie zamknię
to, że przywóz z zagranicy prawie niemożliwy. Przez to 
podnosi się cena żywności coraz więcej, a głód wzmaga 
się zastraszająco. Wekslarz nadworny w Wiec ni p, Ignacy 
Deutsch, otrzymał z Jeruzalem z d. 4. sierpnia następu
jący telegram: Nadzwyczajna nędza, cholera grasnje za
straszająco. Przez to zamknięcie okropny głód. Błagamy 
o szybką pomoc- Salent, przełożony gminy Peruchim. — 
Jeruzalem 6. sierpnia. Wszystkie gminy w największej 
nędzy. Bracia zlitujcie się, przyszlijcie jak najspieszniej 
pieniędzy. Cholera wzmaga się. Przełożony autrjacko- 
galioyjskiej gminy.

— W y s ta w a  p rz y rz ą d ó w 'g o  g asze n ia  ognia w 
Lipsku, połączona z zjazdem pompierów, o czem już 
donosiliśmy, została otwartą dn. 17. om. Z sikawek na
desłanych z rozmaitych stron, odznaczają się szczegól
nie praktycznościę, wirtembergskie. Naprzeciw budyn- 
tu  wystawy nrzędzono dia ćwiczeń wielki dom u4p ię

trach i 19 oknach. Z zagranicy przybyło na tę wysta
wę 1416 poźarników. Straż ogniowa miasta Lipska skła
da się z 1160 ludzi.

— S z ta n d a r w ło sk i na M a tte rh o rn . Wyprawa na 
Matterhorn, która się tak tak nieszczęśliwie skończyła dla 
Anglików, nie ustraszyla wcale śmiałych Włochów: Car- 
re la , Goretta (księdza), Meynetta i Bica, którzy pomimo 
trudności, o które się już wielu złamało, dotarli szczęśli
wie na sam jzozyt i zatknęli sztandar tiójkolorowy wło
ski, 1 metr szeroki, 2 metry dłngi, na żerdzi 3 metry wy
sokiej. Powracających przyjęto tryumfalnie.

Ostatnie
Komisja budżetowa rozpoczęła już swoje 

czynności. Debatte donosząc o tem zwraca się 
przeciw nieprzyjaznym nowemu ministerstwu 
wywodom dzienników centralistycznych, jakoby 
komisja ta miała być ciałem reprezentacyjnem, 
wdzietajątem sie w zakres ciał prawodawczych. 
Rdzeń tej komisji stanowią pp.Beleredi, Laiisch 
i Mercandin. Zadaniem jej jest tylko przedwstę
pne zestawienie budżetu, i aby zestawienie to 
mogło wypaść w myśl przyjętej przez teraźniej
sze ministerstwo niezłomnie zasady zrównowa
żenia wydatków z dochodami, do komisji bndźe- 
towej będą kolejno powoływani ludzie specjalni 
i znawcy nietylko ze sfer urzędniczych, lecz ta
kże z obywateli, uiepiastujących urzędu cesar
skiego i niepodlegających jednostronnym wpły
wom rządowym. Dotychczas, a szczególnie za 
czasów byłego ministerstwa pana Schmerlinga 
bndżet redagowali sami urzędnicy w każdem 
ministerstwie z osobna, a ministerstwo sbarnu 
zestawiało go społem dla następnego przedłoże
nia Radzie państwa. Raz zdarzyło się nawet, że 
bndżet w ten sposób zestawiony, przewyższał 
potrzebę rzeczywistą o 20 milionów. Teraz zaś 
skoro do komisji budżetowej należeć będą tak
że niezawiśli znawcy, zestawienie jego nie wy
padnie jednostronnie, a komisja bndżetowa bę
dzie miała cechę czysto wykonawczą, i będzie 
dostarczać sumiennego materjału do obrad w 
ciałach prawodawczych. Debatte unika skrzę
tnie wyrazu „Rada państwa", i mówi tylko o 
ciałach prawodawczych, o legislatywie. Donosi 
również, że na posiedzeniu komisji budżetowej 
d. 22. bm. prócz wyżwymienionycb panów byli 
także obecui szefowie sekcyjni, pp. Savenau i 
Beke.

Minister skarbu hr. Larisch wystosował, jak 
się dowiadujemy z Vat er landu, drugi okólnik 
do dyrekcyj skarbowych, w którym zobowią
zuje szefów binrowych do samodzielności, uni
kania zbytecznych wątpliwości i zapytywań, 
czyniąc ich odpowiedzialnymi za dobre i szyb
kie sprawowanie interesów. Dalej zaleca okól
nik ministerjalny, aby w korespondencji urzędo
wej używano wyrazów prostych, każdemu 
zrozumiałych; „nie masz bowiem osobnego styla 
kancelaryjnego !* — powiada okólnik. Nakoniec 
poleca urzędnikom, aby nie trwonili za dnżo 
papierń.

Ź Wenecji donosi korespondent Vaterlandu 
d. 21. sierpnia o następującym wypadkn: „Wczo
rajszej nocy o godz. 12tej radzca sądu krajo
wego, dr. Essl, który prowadził wstępne śledz
two w procesie powstańców fnrlańskich, w Udi- 
ne, właśnie kiedy wracał do domn, został skry
tobójczo napadnięty w pobliżu kawiarni woj
skowej, i śmiertelnie raniony trzema pchnięcia
mi sztyletu czy noża Na wołanie jego przybie
gli ludzie, znaleźli tarzającego się we krwi wła
snej, i nu żądanie odnieśli do szpitala wojsko
wego, gdzie dziś po połuduin o lszej godzinie 
skonał przy zupełnej przytomności. Mordercy 
udało się dziś umknąć, lecz spodziewają się po
chwycić go, gdyż zabity dał przed śmiercią do
kładny rysopis jego osoby. Policja miejscowa 
naznaczyła 1.000 złr. nadgrody za wskazanie 
sprawcy.

Z Wenecji dowiaduje się wiedeński kore
spondent do Times, że hr. Beloredi dał namie
stnikowi p. Toggenburg jnż do zrozumienia, iż 
prowizorjum w tamtej prowincji musi się raz 
zakończyć. Mają nastąpić nowe wybory gminne, 
mianowani przez rząd podestowie i burmistrze 
mają ustąpić miejsca mężom wybranym przez 
obywateli. Brzmi to bardzo mile; ale czy się 
znajdą, gdy przyjdzie do wyborów,'wyborcy, któ

rzy takich mężów będą wybierać, i znowu tacy 
mężowie, którzy raz wybrani przyjmą mandaty ? 
Dotąd zrobiono w tej mierze tylko ujemne doświad 
czenia, które owe ,nessuno“ przypominają.

Wniosek nowego opodatkowania wyrobu pi
wa „wedle rozmiarów toku w słodowni", propo
nuje po 75 ct. podatku od kazaego sążnia kwa 
dratowego toku w slodoi/ni.
: !y-?Izb& handlovtra pragska uchwaliła na puuie- 
azeniu 23. sierpnia znaczną większością głosów, 
nie wysyłać z swego grona żadnej deputacji na 
niemieckie handlowe zgromadzenie.

Treść układu zawartego d. 1 4 . sierpnia w 
Gasteinie, a zatwierdzonego ostatecznie przez 
monarchów d. 20. w Salcbnrgu jest następującą:

Wykonanie prawa w księztwaeh rozdziela 
się odtąd geograficznie w ten sposób, że wyko
nują je  w księztwie Szlezw ikiem  Prusy, a w 
Księztwie Holsztyńskiem cesarz austrjacki. -

Obaj panujący zrobią w Związku wniosek 
o urządzeniu floty niemieckiej, i przeznaczają 
dla niej port w Kieł za port Związkowy. Dotąd 
wykonywać będą dowództwo i nadzór policyjny 
nad nim Prasy, mające prawo do założenia tam 
potrzebnych fortyfibaoyj i urządzeń, oraz obsa
dzenia go i strzeżenia przez swoje wojsko. Po
da się w Związku wniosek do ogłoszenia Rends- 
burga twierdzą związkową. Aż dotąd otrzyma 
ta twierdza załogę, składającą się z wojska au- 
strjackiego i praskiego ; naczelne dowództwo nad 
nią będzie się zmieniać corocznie d. 1. lipca.

R*ząd praski zatrzymuje dwie drogi woj
skowe przez Holsztyn, jedną z Lubeki na Kiel, 
drugą z Hamburgu na Rendsburg. Tenże zatrzy
muje'oraz zarząd nad d>ntem telegraficznym do 
połączenia Kielu z Rendsbnrgiem, jakoteż prawo 
do wprowadzenia w rneb pruskich wozów po
cztowych wraz z własnymi urzędnikami na obu 
liniach księztwa Holsztyńskiego.

Księztwa mają przystąpić do związku 
Cłowego.

Prusy mają prawo poprowadzić północno- 
bałtycki kanał przez kraj holsztyński, jako też 
wykonywać nadzór nad nim i nad jego otrzy
maniem.

Za spłatą ryczałtowej sumy rządowi au- 
strjackiemu odstępuje cesarz austrjacki swe pra
wa do księztwa Lauenburskiego, królowi pru
skiemu, tak że wyłączne panowanie nad tem 
księztwem przechodzi ostatecznie na króla pra
skiego. Lauenburg nie płaci żadnych kosztów
w ojennych .

Z księztwa Holsztyńskiego nstąpią wojska 
praskie, z Szlezwiku austrjackie-

Z Włocb mamy do zapisania nowy protest 
dziennika Italie przeciw twierdzeniom półnrzę- 
dowego dziennikarstwa franenzkiego, jakoby 
rząd włoski skłonnym był do zbliżenia się kn 
Austrji; owszem zapewnia ten dziennik floren
tyński, że gabinet Wiktora Emannela odrzucił 
odnośne wnioski Austrji z tą nwagą, że Sprawa 
wenecka jest przeszkodą d, wszelkiego zbliże
nia się. — i

Stan wewnętrzny Hiszpanji jest nieustannie 
niepewny; nietylko doniesienie o próbie barli- 
stowskiego powstania, chociaż — jak właśnie 
donoszą, przez rząd energicznie stłumionego, jest 
nowym tego dowodem, ale i ciągle pojawiające 
się wieści o zmianie ministrów to poświadczają. 
Jeden z madryckich dzienników twierdzi znown, 
że jenerał Espartero ma wkrótce wstąpić do ga
binetu, coby przy postępowych zasadach tej o- 
sobistośei zupełną przemianę ministerstwa spra
wiło. Wieści te nabrały, jak się zdaje, wielkiego 
znaczenia i za granicami Hiszpanii, bo la France 
widzi się zmuszoną do uwagi że nie ma powo
du dc tak szybkiej zmiany gabinetu, owszom  
panuje wielka zgodność między członkami m g. 
dryckiego gabinetu.

Cholera rozszerzyła się z Gałaczu do Brai- 
łowa, nie wystąpiła jednak bardzo gwałtownie. 
Pp. Rosetti, Bratiano i Brailos wypuszczeni na 
wolność z braku wszelkich obciążających dowo
dów. Bnkareszt spokojny, krążą jednak pogłoski 
o grożącym drugim wybuchu.

W Berlinie pokazały się dwa wypadki śmier
ci cholerycznej; lekarze w szak że  utrzymają, że 
to nie była cholera azjatycka, lecz jakiś lekszy 
rodzaj, zwany cholera nostras.

Gospodarstwo, przemysł 
i handel.

Z alo ży eie le  p ro je k to w a n e j g ie łdy  
L w o w ie  mieli przedwczoraj zgroma

dzenie, na którem uchwalili amiany w sta 
r ta c h ,  wymagane przez rząd, i podanie 
tych poprawnych statutów do zatwierdze
nia wyższej władzy. Na opędzenie k o sz tó w  
Pierwszego założenia, ofiarowały wszystkie 
Prawie tutejsze publiezne zakłady pieniężne 
Po paresel zl. wkładek; kasa oszczędności 
oświadczyła gotowość dq tego, I zapewne 
j*a najbliższem posiedzeniu dyrekcja uchwa
li odpowiedni# sumę. Tylko filia tak zwa-

G alicy jska  k o le j K aro la  L udw ika 
miała w pierwszej połowie bieżącego mie
siąca 143.357 zł. dochodu brutto ; więc sto
sunkowo do poprzednich miesięcy o wiele 
Więcej. C ^ ę jh ^ h ó d  sierpniowy w r. 1864 
wynosił 389.364 zł. Jeat nadzieja, że odtąd 
** do końca roku dochody się wzmogę.

M inistrem  bau d la  
Jostać R ev o lte lla , jeden

auBtrjackiego ma
  ------ , ze sławniejszych

»upeów tryestyńskien, zwolennik swobody 
handli—  *owej

K o m ite t badaw czy  w Bprawie przy
szłego opodatkowania wyrobu piwa jeszcze 
®'e skończył awoich obrad, lecz zatrudnia 
«S właśnie jeszcze wnioskiem, aby za pod
stawę obliozenia ryczałtu podatkowego 

zięto ilość produkowanego słodu, i w tym 
.ro*miar płaszczyzny toku w 

®4owni. wniosek ten został Utofrafowa*

ny i w tym jeszcze tygodnin miał przyjść | 
pod szczegółowe rozprawy. Było więcej I 
różnych wniosków, ale tylko ten jeden u- 
znano poniekąd za podstawę praktyczną.

Ministerjum skarbu zaś, jak czytamy w 
„Debatte* — zajmuje się obecnie zbadaniem 
ażall propozycje komisji względem podatku 
cukrowego i gorzelnego w Bwej całości, lub 
tylko z małemi odmianami odpowiadają tak
że interesowi skarbowemu.

W n io sk i k o m is ji badaw czej w zg lę
dem  p o d a tk u  konsnm cy jnego  od w y 
robu  cu k ru  podajemy w skróceniu:

I. Podatek konsumcyjny od wyrobu cu
kru z bnraków ma być płacony podług 
wydatności przyrządów fabrycznyoh i oza- 
su ich użycia.
.. n .  Wydatność fabryk oblicza się we
nie rozmaitego sposobu, jakiego nżywają 
do zyskiwania soku z buraków. Są bowiem 
trojakie fabryki: 1) z tłoczniami, 2) cen
tryfugami (przyrządami odśrodkowemi), i 
3) z m aceracją/

Przy fabrykach pierwszego rodzaju wy
mierza sią poaatek wedle wydatności uży
tych do wyeiskania soku pras hidraulicz- 
nych; przyczem podług załączonej skali w 
rachubę wchodzi: wy80koś(5 nab0ju w pra
sie wyrażona calami wiederiskiemi (od 18 
do 36), objętość plaszczyzny (szerokość i 
długość) wyrażona , calami kwadratowemi 
(od 196—361) i minimum prasowań dzien
nych (od 60—106); a 55 cali sześciennych 
liczy sią ca funt miąszczu burakowego.

Przy fabrykach posługujących się do 
wydobywania soku przyrządem centryfu- 
galnym, (do składu którego należy okrągły 
przetak druciany, obracający si? 1,8 stotkn 
w drugiem naczyniu, i robiący w minucie 
800—1200 Obrotów), wydatność jednej een- 
łryfngl oblicza sią na 700 funtów za 1 sto

pę kwadratową płaszczyzny przetakami 24

rydatność
godzin roboty

Przy fabrykach z maceracją 
oznacza się za pomocą ważenia.

H i T ylko przerwa 24-godzinoa w ro
bocie przyrządów, służących za podstawę 

daie ty tu ł do odpisani* opłaty  
Dodatkowej. Za każdą taką przerwę czę- 
ściowa tudzież ®a dnie niedzielne i świą- 
teezne9’strąca się 5prc. obhezonej wydatno
ści. Naturalnie, że przerwa każda musi byc
skonstatowana w cifigu jjf & ®
władzę finansową lub najbliższe organa po-
lityczne. . „a

IV. Na szeńć tygodni przed t 0zpoczę- 
ciem kampanii, a najpóźniej d° dn'» 1- s,er- 
pnia kaidego roku cukrownia ma podać 
szczegćłoW  wykaz wszystkich przesądów , 
tudzież opis i rozmiary 
kacyjnych i przyrządów do odp rowfwania 
wraz z podaniem, czy przyrządy po rm ane 
są siłą ludzką lub zwierzęcą, wodną lab pa-

X Prypkroczenie czasu prowadzenia fa
bryki* lub nżywanie nie zameldowanych 
przyrządów podpada grzyW n^Jyno iZ ącej 
poczwórną kwotę przypadają ego ns mie- 
siąc podatku — prócz opłaty g podatku. 

XI. Bolety p o d a tk o w e  po zrobionjm u-
żytku mafą być oddawane do władzy skar-

™,eS t ” £ 5 3 ' T w  J S S -
czną do przepisów £ w vl “ia“*ym-
Pomijamy je  przeto. d° d ^ e u
maszyn hidraulicznycb, poruszanych siłą 
ludzi lub zwierząt *a ? Qd,8t.a/ ! § Q̂ 1' c* ^ ,a 
wydatności p r z y j d ę  <nę tylko BOprc. wy
kazanych na skali codziennych prasowań.

C z y n n o ś c i  k o m ite tu  g a licy jsk ieg o  to 
w a rz y s tw a  gospodarczego . 

P osiedzen ie  z dnia 24. kw ietn ia  1865.
1) P . R u d y ń s k i k t ó r y  jako referent 

przez prezydnjącego zaproszony w sprawie 
taryf kolejowych w naradach komisji Izby 
handlowej nad tym przedmiotem uczestni
czył, i pilnie na to baczył, aby wzgląd mia
no ua rolnictwo, mniema, że wypracowane 
przez izbę handlową sprawozdanie (któ
re stosownie do uchwały II. zeszłego po
siedzenia zażądane i komitetowi przedłożo
ne zostało) jest wyczerpujące i wnosi aby 
Wys. ministerstwu odpisać, i i  komitet mia- 
wszy udział w pracach komisji Izby handlo* 
wej przez delegata swego, przystępuje zu
pełnie do zapatrywania się tejże, jako też 
do wniosków; a zatem powołuje się tylko 
na to wypracowanie. Wniosków co do poje- 
dyńezych pozycyj komitet nie widzi się spo
wodowanym stawiać, wyraża tylko życzenie 
aby taryfa kolei gal. w ogóle była zniżona, 
i tak zastosowana , iżby odpowiadała miej
scowym potrzebom, tudzież pozycjom innych 
kolej aastrjackich.

Wywiązała się dyskusja czy czytać, lub 
nie relację Izby handlowej? W końcu uchwa
lono (na wniosek Wgo Młockiego) złożyć 
komisję, któraby wraz z referentem (p. Ru- 
dyńskim) rzecz przestudiowała, i komitetowi 
rezultat swych prac i spostrzeżeń przedło
żyła. Do komisji powołano oprócz referen
ta pp. Laskowskiego i Młockiego. Zebranie 
się komisji oznaczono na ozwartek t. j. d. 
27. t. m.

2) Zawiadamia przewodniczący, iż nad
szedł z ministerstwa handlu projekt prawa:

O ogólnej taryfie cłowej; dalej iż obe
cny Wfl Lwowie członek Rady państwa p. 
Alojzy Bocheński oświadczył, żebyłobv rze
czą pożądaną aby się w tej mierze Iową. 
rzyśtwa rolnicze oświadczyły iloże w komisji

z łona Rady państwa do tego przedmiotu 
wyznaczonej, przewaga jest przemysłowców. 
Nadmienia dalej, że w taryfie tej protekcja 
dla industrji, a dla rolnictwa jej nie ma; słń- 
sznem by zatem było żądać aby pozycje ró
wnoważono. Mniema przeto, iżby komisję 
złożyć, a przedstawienie w formie petycji 
do Rady państwa wystosować.

Uchwalono: „Zgodnie z wnioskiem od
dać ten przedmiot komisji, ułożonej z pp. 
Maurycego Kraińskiego. Ksawerego Petro- 
wicza i Marka Dubsa*.

2) Odnośnie do liczb 245 i 290 z r. b. 
podaje p. Laskowski do wiadomości, iż się 
ntworzyły w Wiedniu dwie asekuracje by- 
dła od zarazy: Apu i TauruB; obie przy
słały nam statuta i wpuszają się o prote
kcję.

P. referent przestudjował statuta obu to
warzystw; zdaje się, że Apis rokuje więcej 
dogodności: raz —* iż asekuracja poczyna 
się od 21 dni po uskutecznionym zapisie a 
Taurus przeciąga tę rzecz nierównie dlnżej; 
(w Taurusie to jest znowu korzystniejsze™, 
iż bierze w asekurację tak ie  nierogacizny i 
owoe), powtóre, iż skład Apisa jest mniej 
skomplikowany, a w każdym powiecie ma
ją  być nalzorcze wydziały (Ueberwachungs- 
ausschusse z miejscowych członków, czego 
w T aurusie nie ma, po trzecie, iż «  Tauru- 
siekażą składać po 50 cent od sztuki (Griin- 
dungs-Beitrag) i na 3 lata zapisywać się, 
a w Apisie tego nie ma.

Zawiadamia dalej — Towarzystwa te 
udawały się także do komitetu Towarzystwa 
rolniczo krakowskiego, a komitet odpowie
dział Apisowi, że i®8*1 Towarzystwo krajo
we od ognia w Krakowie, z któremby się 
porozumieć wypadało.

P . referent wnosi zatem, aby jednym i 
drugim odpowiedzieć w ten sposób, jak To-



g a z e t a  n a r o d o w a  a
’ *’,/n dnu 25. 816l jjdlia 1865.

warzystwo roi. krakowskie. Uchwała zapa- 
J li  .godnie z wnioskiem.

mieckicL rolnik iw i gospodarzy leśnych, T się nie zachwiały. Pszenica jasna i w ysoi"

3) P. Wasilewski relacjonuje, A  profe
sor Strujiowicz zrobił w lutym podanie do 
namiestnictwa o nominację na urzędowego 

uawuę w sprawach serwitutowych; w su.u 
tek czego wys, namiestnictwo zapytuje Bbmi- 
te t ,  »«..i komitet przeciw nominacji p< Stru- 
siewicza nic nie ma. P. referent w lo łi aby 
się przychylić do prośby. p. strusiewicza 
pod warunkiem, że służba ale na tem cier
pieć nie będzie.

Uchwalono: , Zgodnie z wnioskiem przy
chylnie ku ulitować do namiestnictwa i za
wiadomić o ;em dyrekcję-* Na tom posie
dzeń! . zamknięto

Posied.vaic B dnia 2- maja 1865.
1) P. Rudyńskr jako referent sprawy 

u ry f  kolejowych odczytują przedłożony 
przez komisję projekt relaej w sprawie taf t-olejowych, na zapytamfe ministerstwa 
handlu , uchwalono: Udczytanę relację prze
słać ministerstwu bezzwłocznie.1! ~

2) Odczytano „niosek i ogólny część 
wypracowania v. sprawie ogólnej taryfy cło- 
w ii imieniem komisji pucz p. Maurycego 
Praióskiego przedłożoną

P j 'walono : „Zgodnie z wniuokiem wy
s łać  bezzwłocznie ogólną część w ypracowa
li a nr rree członka ~ I  .dy państwa Wgo 
y o jz tg o  Bocheńskiego; petycję całą po jej 
uko.c.eniu  na ręce tcgoz samego 1

3) Zezwolono no użycie fundnszu (500 
zir.) przez księcia u mozaika krajowego aa 
a nc.j„racji Dublo danego, w uposób przez 
-yrekeję wskazany, mianowicie potwierdzono 

Przedłożony przez dyrekcję a przez profe
sura Strusiewicza wypracowany plan zdre
nowania 8nuo uiorgu-7pj przestrzeni działa 
>go, tudzież odnowienia części iąk  między 

polowych i następującym podziałem fundu
szu: 401 złr. nŁ drenowanie, 100 ełr. na o- 
daowienie łąa.

4) załatwienin podania technisa p. 
Władysława Gostowskiego o subwencję na 
wystawienie machiny kosiarko ■ żniwiarki we
dle w-Umiego pomysłu. -  -  - •

Uchwalono (na wniosek p. Hłockiego)
„Zscze—Ć aa przybycie p, Klimkiewicza 

1 na sjd  jaki wyda J  tem, ku czemu spro
sić się ma pp. AlimKowioza, Bortnika i Gu
towskiego*

5) P. urlincjeckiemu, który za przyjazd 
do Dublan i udzielenie swojej metody wy 
dobywania i przyrządzania torfu 3000 
rubli w srebrze wynagrodzenie, i zwrotn ko
sztów podróży tam i uapowrót, ucbwaiono - 
„odpisać, żeu ę  waiunkówjego nie przyjmu
je, > zarazem układ dalBzy i korespondencję 
z nim kończy.*

6) Nadesłane od Towarzystwa rolniuze- 
gu departamentu „Pas de Calais* ogłosze
nie konk lrsu do rozprie y o rob« »7l-" i mu- 
bzkach p s u ty c h  buraki, ua e» o zna zuno 
nagroaf medal złoty, uchwalono ogłosić 
prze. dz.e.n ik i.“

7) Zawiadomienie wys. namiestnictw, u 
legacie ś. p. [gnącego Krzeczunowicza 8000 
złr. na dwa ytypendja dublańskic, w-.ięto do 
wiadorożci do porozumienia się zaż ze 
spadkobiercą, tudzież wykonawcę ostatniej 
wełi zipisodawcy wzgiędeu podniesienia i 
|a .  nąjsl nt»czniejszego u .kow .n. i tegoż za
pian- uwalono prosić Wgo Kabata.

B) Towarzystwom hodowania jedwabni- 
acw w Brux z Czechach i tutejszo-krajo- 
wemu w Brzeianacb za nadesłane drukowa
ne sprawozdanie, uchwalono zgodnie T wnio- 
sz.em reierenta (p. Młockiegu; posłać po
dziękowanie.

9) Towarzystwu bibliotek gminnych de
partamentu Renu górnego (Uaut-Rbin) za 
przesłane druku wane spr wozdanit z czyi 
ności z roku 1864, ucnwalono przesłać roz
prawy.

10; Na 25te ogólne zgromadzenie nie-

którzy s.Ldle uadealduugo rap os zet a i pro- 
grami odbyć się ma od 25. czerwca do 1. 
lipcr b. r. w Drążcie, n a prezy djum korni 
tetu r r, zcaczać delegatów. Nareszcie

11) W skutek n ad esianego  programu 
: rugiego między-nahodowegu zebriiui v-t 
reryna.zy, mającego się zebrać we Wiedniu 
w dniach od 21—26. sierpnia b. ... uchwalo
no wydelegować na to lebrunio od Towa
rzystwa p. W alerjauŁ Krzcczunuwicza.

'D . n.)

L w ów  22. sierpnia. (Targ na woły}. 
Na naszym wczorajszym targu było 134 
sztuk wotów, a mitmowiue z Kamionki 17 
sztuk, z Rozdołu 4 stada po 10, 24, 20 i 18 
sztuk, z Żurawna 14 sztuk, z Bóbrki 2 sta
da po 17 i i* sztuk, i płaceń, za wołu wa
żącego 260 funtów mięsa i 36 funtów ioju 
41 złr., • a za wolu ważącego 400 fuatów 
mięsa i 60 funtów łoju 80 złr,

Mr.) W ro c ław  22. sierpi_ia. (Ceny 
iboża — koniczyna i jej psotnik.) N» targ 
dzisiejszy dowóz był mały, z powodu sło
ty. Podaż z  drugiej ręki także nie była 
zbyt wielki Chęć kupna była przeto do
brą, a usposobiecie kupujących przyczynia 
ło się do nstalenia cen. Płacono za szefej 
(14 garncy polskich) pszenicy SOfunro^ej 
białej 65— ’3, żółtej 64—71, żyta 52—5“ ję 
czmienia 36—40. owsa 25—28. g.ochu 5C do 
66 sgr. (1 sąr.-Ł kr, a. w.). Za 150 fantów 
brutto rzepaku zimowego płacono 244—25o 
sgr. podług gatnnku. Koniczyny czerwonej 
nie ma na targach tutejszych Zbiór jej na 
S<'<;zku bardzu nędzny; r-karząją się szcze
gólnie na przy głu izenie jej przez chwast, 
zwany „-iektórycU okolicach polskim jedwa- 
hceru. Roólina ta jeśli się nie mylę, mają
ca nazwę botaniczną Cuscutta frifolii ma 
nasienie prawie pyłkowate, które £ trudno
ścią daje się oddzielić od nasienia koniczy
ny, a w yrajfając razem z nim wije się o- 
koło żduiebeł koniczyny, łamie je i przy
gniata uałkiem, twoiząc rozlegle i mocno 
zbite kępki na roli. Jeut to największy m a
że nieprzyjaciel koniczysk, i trapi także 
lny, do których giadniego siemienia przy
lega, i tym spciiiuern wraz z  niem dostaje 
się na zagon, gdzie robi spuatoszeuia. Leu 
wszakże lepiej go wytrzymuje, aniżeli ko- 
nicz. Gospodarze eulązcy — nie wiem—czy 
słusznie — utrzym ują, że chwast ten do
stał się do nich c pasieniem galicyjskiej ko
niczyny. „

pstra, również towar dwu i"trzyletn . znaj. 
dują najłatwiej kupca i osięgują stosunkowo 
najwyżuae podwyższenia. Zyto słaby ma 
odbyt, cenj się chwieją lecz znaczniejszej 
: mianie nie uległy.

• W przeciągu tygodnia sprzedano'■ psze
nicy 180,000 szefli, żyta 12.000, jęczmienia 
600, grochu 1.800, rzepak 1.200 czefli. 

Płacono za szefel berliński:
Pszenicy 81—83 fnt. 2 tal. k agi. 8 te t. 

de 2 tal. IG sgr. 10 fen. Pszenicy 8 3 — 84 
fnt. 2 tał. 11 sgr. 8 fen. d„. 2 tai. io  sgr. 
Pszeuicy 84 -86 fnt. 2 tal. 13 ogr. 4 fen. dc 
2 tal. 18 sgr. 4 fen. Pszenicy ofarej 84—86 
fnt. 2 tal. 20 sg r .. 10 fen, dp 2 rai. 25 sgr 
za 85 funtów. — Żyta 73—83 fnt. 1 ta.. 15 
Łgr. 10 fen. do 1 tai. 19 sgr. 89 funtów, 
Grochu 1 tal. 23 sgr. 4 fen. uo 2 tal. 5 fen. 
za 90 funtów.

Toruń przebyło w przeciągu tygodnik: 
F£,«,eniey 103.260 jzeili, żyta* 55.2G0 szufli, 
Konopi'32 cetaarów. Belek dęoowyeu 8j41 
bżtflk-, belek sosnowych i okrąglaków 54.132, 
podkładek do kolei żelaznej 7253 sztuk. Kle
pek i bali; 1937 łasztów,

otan wody w Toruniu 3 ' 6".
Kursa i żmian :
Loadyn 6.24%. Ha...burg 151’/,, ómsU*- 

dam 143.
AleksanJer M a k o w s k i .

Cześć urzędowa.

G dańsk  19. sierpnia. Pogoda dżdżysta 
i chłodna. Wiatr zacboanio-południowy.

Targi zbożowe w Anglii stanowczo się 
polepszyły. Pokop przy dość licznych do- 
'ozacb zagranicznych pozostał ożywiony 

i zeszłotygodniowe podwyższenie cen o 2 
do 3 szyi. niety'ko na wszystkich piacai h 
się utrzymało, ale nadto w wielu sprzeda 
zach nowe wzmocnienie o 1 szyi. na kwa
terze Dotowano. Ziarno zagraniczne ma do
bry odbyt, rzcaególnie.i towar stary dwu i 
trzyletni jest żądany, i gatunki piękne czer
wone i jacne z zeszłorocznego żniwa. Po
wietrze wflgotne i zmienne Jtrudnia zniw j, 
a świeże ziarno, które na larg przywiezio
no, było po większej części podrzędnej kon
dycji,

Wb Francji świeże ziarno zostaw Uje 
wiele do żyt Zenia pod względem jakości, 
a omłut w ogólnćśełmało zadowamia. Psze
nica zeszłoroczna zatem więcej ma pohupu 
i podniosła się « ciągu tygodnia o 50 do 
75 centów na hektolitrze.

Na naBzej giełdzie duzc zawarto inte
resów i ceny mzenicy w przeciągu tygo
dnia o 10 do lo  guld. na łuszcie się polaio- 
sły. Targi wtornown i środowe szczególniej 
były ożywione, później chęć do kupda 
wprawdzie nieco się zmniejszyła, lecz ceny

M ianow ania. Prowizorycznymi pobor
cami podatkowymi trzeciej ki«sy, kon.rolo- 
rów urzędów podataowych drugiej klasy 
Ka-ola 1 ikon ickiego, Feliks i Koczorow
skiego, Karola Brr „,a, Francirzka Peltza i 
Sylwestia Straszyńskiego; prowizorycznymi 
kontrolerami pjdatkowymi trzeciej klasy, 
otacjałói* podatkowych Ignacego Garwcliń- 
skiego, Edmunda H niskiego, r. ni.a Ozwa 
da, Klemensa Zieletiierskiego, Tytusa Wil
da i Stanisława Wolańskiego; Stałym ofi
cjałem podatkowym drugiej klojy asybtenta 
podatkowego T ouasza Strzyżewskiego, pro
wizorycznym oficjałem podatkowym trzeciej 
klasy pozostającego w sianie rozporządza: ■ 
ności kontrolon urzędu j»keyzowegu Karo
la Piotr jwskiogo, asystentów podatkowych 
Ja ua Makarewicza, Wojcifciha Reiiirictia, 
Ludwika Jellinka, Emiaaua Curkow.kiego 
i Władysława B arajiecuego, nareszcie s - 
łymi asystentami podatkowymi drugim .da
ny pozostającego “  stanie rezprrzjdzalno- 
ści poborcę urzędu ahcyrowego Jana Stecz 
i pozostającego „ utanie rozporząd.alnuści 
abyctenta urzędu akcyzowego Piotra Olsz.

D r, D ym itr le n d e lla  na dyspozycU 
będący radca wyższego sndu ki zjowego, 
mianowany radcą prz> wyżbzym sądzie we 
Lwowie

P an  Ja n o b  M ikali konsyliara exjr» 
stutum przy namiestnictwie lwowskiem zo
stał czasowo pensjonowany.

S zk o lą  p tra i ia ln a  gmin Witkowice, 
Kozedrza i Pietrzejowa Iw Tarnowskim) 
znajdująca się w Witkowicacb zamienioną 
została w trywialną z dotacją dla nauczy 
cielą 187 złr. 26 kr

GmiDy Otalęż i Wcla Otałęzka po- 
więKjzyły uotację roczną szkoły trywialnej 
w Otalęży do sumy 200 złr, 15 kr., hr P o
tocki Au im zaś ofiarował 1839 złr. 60 kr. na 
budowę domu s. kolnego w Ot: łęży.

Gminy Mogilany, W łosiu, Kopani, Bu
ków, Kuliraów i Chorowice (w Wadowickim; 
u.worzyły szkołę trywialną w Mogilanach 
z dotacją roczną 150 złr. i z .opatrywaniem 
innych potrzeb. . - .

PP. Jędrzej Munda i Stanisław Kapłań
ski mianowani nauczycielami szkoły głównej 
w Kętach.

W  B rz t Larach otwartą została .tacja 
telegraficzna z ograniczoną służbą dzlenją 

— W Birczy, Tyrawie wołoskiej ł Po
sadzie olchowskiej zaprowadzonu myt" dro
gowe i mostowe. W Przemyślu zaś i 01- 
szanaoh rogatki mytowe na gościńcu prze- 
mysko-sauockim.

L icy tac je . Wiadza obwodowa we Lwo
wie wydzierżawia dnia 31. sierpnia grunta 
dworskie w ’;ydaczow:e (fundacja Lkarbku) 
na a. sześć. Czynsz rouzny 8.715 zlr. — 
Władza obwodowa r Sanoku przyjmnje do 
dnia 24. sterpnia oferty na uostawę mate- 
rjału kamiennego do gościńców w tamtej
szym okręgu drogowym. — Sąd obwodowy 
w Przemyślu sptzedaje dnia a. września i 
16 października dobra Rozpucie i Berfizko 
w Sanockiu, tana 16.000 złr- 90% centów.— 
Komisarjaty s ia r bo we w Berzie, Żółkwi, 
Uhnowie, Sokalu, tudzież powiatowa dyr ;h 
cja w Żółkwi wydzierżawia dnia 25. i 27. 
btr podatek konsumcyjny od mięsa za Bełz, 
Kulików, Narol, Tarta’ków, Sokal, W„ręź i 
Żółkiew. — Uiząd ka-ieralny w  Łom: 'e 
wydzierżawia dnia 12. um. propinację tam- 
żi — Powiatcwa dyrea"ja saarbu w Sa- 
nohu wydzierżawił dni? 31. sierpnia poda
tek konsumcyjny ou mięsa w Brzozowie. — 
Powiatowa dyt'CU,.ja we Lwu wie wydzier
żawia dnia 11 . września propinację wód- 
czauą i piwną tudzież browar w dobrach 
funduszowych Winniku

L ic y tac ja . Powiatowa dyrekejs skarbu 
w Stryju wydzierżawia na dniu 7. września 
trzy młyny 'w Kniażołuce i Nowosielicy.

L d y k ta . Sąd powiatowy w Kozowie 
zawiadamia Stauislrwa hr. Potockiego o 
pozwie Izraela Fischera pto rozmaitych 
sum. E urat dr. Gottlifcb.— Władza ska.bo- 
wa w Brodach wzywa właściciela, 14 pak 
towarow, przytrzymanych dnia 12. maja 
1863 jako kontrabandę w icsie Czernickim.
— Sąd powiatowy w Dolinie wrywa wła
ścicieli dokumentów z masy spadkowej Mi
el ala Ambrosiewicza. — Sąd powiatowy w 
Zaleszczykach zawiadamia Jap u i Filipinę 
Ziembowiczów o pozwie Dawida D auknfa. 
Termin 29. sierpnia. Kurator dr. Brodacki.
— Sąd pow iatery  w Brzeżanach zawiada
mia Slauisł"wa hi. Potockiego o pozwie 
Tytusa Pokutyńskiego i Szymona Padlew- 
: kiego.

S p is  zm arły ch  we Lwowie od dnia 1- 
do 8. jierpnia wykazuje 65 osób.

i.1 ~

P rz y je c h a li ao  L w ow a d . 2.*. s ie r 
pnia. Pp. De Maugny Nikodoi z Paryża, 
Paprocki Antoni z  Kisielowa, Pi; J  Tad. 
z Tarnowi.a, Terlecki Aleks z Wożeńska, 
Zawadzki uózef z Swiatopłyra, Posturzyń- 
ski Jan z Warszawy, hr. Belcredi Edmund 
i br. Branek Robert □ Brueżan. Jor duo An
toni z Podhorzec, Skrzyński Stanisław z 
Bystro wic.

W y jec n a li ze u w u w a  dn ia 23. s ie r 
p n ia . 1 p. Bramczi Kon tanty do Moski, y, 
Kube Rudoli do Kołomyi, b Petrim Otto 
do Bukowiny, Bara śsk. Adolf do Radłowie, 
JbertynsLi Leop. do Stronibab, MarkoWoki 
Wład. do Moskwy, Mao.rogheny P., do Wier 
doia, Stecki ad o lf  do Srodopoiec, Zui »,kow- 
chi Aug. do Horbacza, Kuczyński Konrad 
do Chmielowa. '

K u r s  l w O w s u i ,
z dnia 25. sieipma.

Dunat holenderski . . .
Dukat cesarski . . .
Moskiewski pAłimperjał 
Moskiewski rubel srebrny. 
Moskiewski rubel papierowy 
Pruski talar kur. . . .
Galie, listy zast. w. a. 
Galie, listy zast. m. k. 
Galicyj. obl!g. indem. . 
Pożyczka narodow?
Akcje kolei żel. gal. .

*

W e c  ii 23. s ie rp n ia .

5V, Metaliki r a  wal, a.
„ Poży " ka naród. . . 
,  Metaliki na m. k. .
„ Obi. ind. niż. austr.

węg; srs. . . 
chor. i 'oau 
galicyjskie . 
bu iowińsUe. 
siedmiogr .

A kcje b a n k i
lku naród. aus'tr..

I p rzem ycia .
Banr

„ anglo-austr. . . 
Zakładu kredytowego 
Kolei pól’ Ferdynanda 

„ galicyjskiej. . . 
czerniowiec z wpl; 50*/«

Dają Żądają
w. a. w. a.
zł.| ct zł. | ct,

51 11 5 15
"51 13 fi 17

8i84 a 98
1 68 1 70
1 43 u 45
U 60 1 62

08 82 69 43
I 72 20 72 93
l 7o 98 71 73

r 3 40 73 98
TP'- 33 197 fO

Płacą Żądają
złr. [ct złr. |c t
63 10 63 25
73 60 73 70
63 70 68 80
83 00 84 00
71 5G 72 00
72 00 72 50
71 50 71 77
68 50 69 00
68 00 69 00

MiEJ! 
/w
do

Kr:
Stan

780
73

175
170
197
81

78 j
74 

17 o 
170 
197 
83

P o iy t r k i  lo te k /Jn e .
Losy pożyczki z r. 1339 . ‘ .

„ 1854 . .
„ „ rr „ 181 n . .

„ 1364 . .
„ „ najnow. z r. 1864
„ kj e d y to w e .....................
„ ko. Eoterhazego . , .
„ ks. S a lm ..........................
„ br. P dfy !............................
„ ks. K l a r y .....................
,  hr. St. Genoid .
„ miasta Budy . . . .
„ ks. YTindisohgratz 
,  Lr. Waldstein . . . .
„ hr. Keglevicb . . . .
„ Rudolfa

144 
82 
89 
80 
79 

12 L 
75 
27 
25 
23 
23 
22 
16 
13 
12 
12

144 50 
83 00 
89 50 
6u 60 
79,50 

122106 
77 00 
2b u0 
26 0C 
94 00 
24 00 
23 50 
17i00
17 OJ
12 bu
12 5o

i.

T e leg ra fo w a n y  k a re  w iedeńsk i,
z dnia 2a. sierpnia, l~

Obiig. długu p#4(. 5°/'j za 100 gl. m. k. 
Pożyczka; nar. 1854 5% za 100 gl. m
Losy z r. 1860 ................................
Akfeje banku naród. . 1  1000 gl.

.Leje Towarzystwa kred. na 200 gi 
Londyn 10 funt. szterlingów . .
Dukaty ceaankie sztuka . . . .  
Srebro za 100 złr. w. a. . . . ' .

W. A. 
zir.cr.

6890 
73 60 
30,15 

77s,00 
J,75j50 
10 ‘TO 

516 
107,00

K orca z a g ra n ic z n e .
(o-miesięczne.) 

Augsłr. ICO złr. nr, . 
Fraukf. u, ń. 100. . . . 
Banh. 100 ■•la.k, . . .
Londyu 100 fnt....................
Paryż 100 frank...................

90
90
80

10&
43

90 90
91 00 
BO 8)

IC9 25 
3 40

P a r y i  23. s ie rpn ia  J I I 
Renta 3 7 . .................................j €8|15| 00|00

N adesłane Patzelt, właściciel niegayś 
J. Gayera haidlowy zakład naukowy w 
Wiedniu (Stadt, Salvator-Gasse nr. 10) o- 
głasza właśnie program rozpoczynającego 
się z dniem 2. jaździe: nuta roku szkolnego* 
tudzież .sprawozaame > rezaltaUcn roku u- 
biegłego, 25. z porządku. Zaktaii liczył w 
roku 265 uozniów Isienu . o? a 185 zwyczaj 
nych i nad swyczajnych słuchaczy na kursie 
wieczornym i niedzielnym, tudzież na poje- 
dyńczych przedmiotach. Nauki wykładał 
przełożony instytutu i 5 nauczycieli facho
wych. ’ v' przeciągu swujego 251etniego ist- 
uiei ,J 'iczył z a l ' id razem pr.eszło 6.00J 
słucnaczy i aczriów. Którzy , becnie w naj
rozmaitszy cn zawodacn Kupieckich zaszczy
tnie są zajęci, a z których większa część 
znakomitego dorobiła mą stanowiska "

B H B W

Fabryka pudrety
n a  W alce , zawiadamia szarownych właści
cieli ziem>kich i dzierżawców, At ma zapas 
pudret/, którą sprz daje po  30 ce n tó w  
e e tn a i na miejscu Sprzed * takowa odby 
wa się li tyldu w .aurelai ić tej i  fau > i 
w e  Lwowie, p rz y  u licy  S yksłnbkiej pod 
Mr. 631 u a  dole 888 1—0

i . .  4386.

Obwieszczenie.
i ’ grum,ow uiejskieb w drugiej dzielni

cy w pobliżu Luuiu Inwalidów położonych
„Pilici.owsk.iB* zwanych, S Ą  4^0
dzierżawienia na lat sześć,
począwszy od 1. listopada 1865, po prawej 
stronie drogi d i, Klepaiuwa leżące trzy
murgj 8f'7 sążni kwadrat.
o g r o d u  a ma lewo tejże drogi ciągnące 
się ku nowemtu cmentarzowi żydowskiemu 
u» Janowskie i i  m o r g i  2 0 1  s ą ż n i  
k w a d r a t ,  p o l a  o r n e g o  i  1 5  
m o r g ó w  M 3 #  s ą ż n i  k w a d
p e s t w  i s k ,  Obie te partje wydzierża 
wionę Dęd9 odrębnie przez licytaoję ustną, 
którr odbędzie się na d z i e r ż a w ę  O -
g l  i d u  (3_morgów 20T sążni kwadrat.) z ce
ną wy wołania < zy j„zu rucznego 60 złr. wa-
djnm 12 złr. d n i a  4 .  w r z e ś n i a  

b .  r . ;  n «  ^ ^ i e r i a w ę  z a ś  p o 
l a  e r n e g o  * T a s f w i s k a  (razem 
19 morgo w 35 ląźm  kwadrat.) z ceną wywo
łania Mł zł*, wadjum s zir Wt a> d n i a  
5 .  t e g o ż  m i e s i f t c a  w r z e ś n i a ,
zawsze ud e odziny 10 r®P0 d° iżtej w po
łudnie i bitirze III- Gej srt, Magistratu 
lwows., gdzie , „ranki t#j licytacji przejr ; '- 
ne być mogą. 869 2— 3

M’ *isti at trói stoi, miasta
Lwów dui» I ł .  sierpnia 1865.

EA3 DES G9RDIU£HES gV l™ '
grodok

N ądzw yczaj dobre i tanie ZEGARKI.
Zasobny, od  w ielu  la t  k ts z o z jb .n y

s k ł a d  Z e g a r ó w
71, .IKKAA zecarmiBtrza wWi* 
dniu, Zwolt&lhuff, Stefansplati Ir. C. 
polbsa w a.olkiu wyborze waielkfś 
gali il:i dobrze regalowi., 1 ul ,.g t 

_■« pj cenacb następu ąc/ub;
_icg~rkl genew al ie. . 

C ylind ry  s t ilirne na  4 ruL iny . • • od z ir. 11 \ 
■ r l  n d ry  a reL .n e  Da 4 ru b in y  . . od  z łr . 19

3S
30
38
»
30

Cyl ar. na  4 ru b . ze n .  b rz  z o * k .  „  ,
Cyi. s r . na  4 „ ie ' z z ł  p r . * odak. k ip. 

j l  ar. na 8 rnbiPuW  . . . . . . . .
C’ ar. n a  8 m h io ó w  z t  kupert. . . .
Cyi. ar. na  8 rub inów  z 2 opert. lep sze  
Cyl. sr. n a  n rui obozow e lA rm ea C hren)
Cy ar. na 13 r a t  
Cyl. ar. na  15 ru b . lu isz o
Cyl. a. z dw om a k o p r t a l ...........................
Cyl. a. z m ounem i ko Fr t ...............................
Cyl. a. a n g ie lsa le  z g tjn z t. szk ie łk iem  .
Cyl. a. obozow e S a ro n i t te  . .
C7 I. s. oboz. S aron  lep sze  z moc k o p e rt
R em o ii..lr*  w tep>z/ni s t ............................

d tto  d tto  S a rb u e tte
C rl. z l. próby 3. na  8 r u b .............................
Cyi. z ł. iróby  3. na 8 ru b . ze zł. kapslą
Cyl. zł. dam ekte  ..........................................
Cyl i t .  dam skie i .p s z  
Cyl. zl- dam skie  z em alią  i d jam enti m t 

a lo tą  k ap sla  ne  8 kam.
S a ro n e tty  dnm s ie na  8 ru b in ó w  . .
S a ro n e tty  dam skie  •  em a lią  lepsze 
Koiwiozny z ło te  na  13 r j b n  iw  

d tto  na 13 kam . ze zio tą k ap slą  lepsze 
d tto  n -  13 „  z 2 kopert

;o i  2 k.-p. od z łr . 00, 70, 80, 00, 100 do 120
d tto  - itlln m lB ........................... . . od  l i t .  45
d tto  dam skie  z 9 k rp g r t. ,, „  (2
d tto  o t  n s k is  z 2  k o n .r t .  z kryezi. szk ie ł 05. 

Rem or to lrs  z m oonem  k o p e rt, o* 120. '  I. 180 1 
B udzik i po  z ir . 5. z * ,p* m po  z tr . 7. 
N ajw iększy  ak lad  it-g a ró w  i  w ahad łam i 
788 wlaonc go w yi oba 7—12
oo 8 J o l  do n ac iąg tD ir po  z łr . 10, 20, -2.

bijąou g o d z in y  i pó ł godziny  „  „  3k. 35
k v s - ra te  ,, ,, .50,' 50, 00.

R eg u la to ry  oo m iesiąo  du nakrąo- „  „  26, 30, 31
S P F ~ N apra< rk iw ykonu ją  s lv n a js ta ran n ie j. Z am ie j
scowe z leoea ia  za p r ia e le t ie m  gotów ki tu ■ prze 
ka .sm  b ą d ,  na jry ch le j u sku tecztiiane. Z egary  przyj- 
mu] i lią  ta k ie  w ta e .  an

i

dwlierdw podług recepty chińskiej. Środę* 
nutuw odry, uśmierLający w jednej chwili 
n»j’ w iłtc -uii.jasy ód zębów; upr/edza pró
chnienie kości i wstrzymuje dalsze próchnie
nie ząbócł, k*óre pouć sie już iruzęły. Cena 
buteleczT 3 i 5 fran^ćw. Dostać możni ® 
Paryżu na "licy Rivoli Nr. 33, we I  wo./ie 
w aptece Zyg. P a k e ra , daw r'“j  Toma-ha. 
Cena fljgz jc ki 1 złr 80 cent.; za o piko
wanie 20 c n 800 ^2—25

P ia w m w e  ziarna zdrowia
Dra Franek.

Są to pigułki -jzys/czące, jedyne 
lekarstwo tego rodzsju upoważnio
ne we Francji. Od 70ci" lat po
siada powszechne we Frsnęji uznanie 
jako najskuteczniejsze z lekarstw czy- 
szcuąeycU. Zażywa się dowolnie na 
«  ' io lub j»o jedzeniu. Metoda rżycL 
dołąc/pna jest do Każdego pudełka.

W n o r y ś -  w ipteofl pana Leroy 
uliej Neuve St Auguetin — w 

W nraaj ivle w składach materjałów 
i Mrozowskiego — i Kro 

Kow t  v aptece p. Brunona Miczyń- 
skiego, wei L w ow fc w aptece p. Z y- 
g m i j ta  R u k e r a .

i Xt\  40 eent- » większe
go pudeł* 8 *  zir. 2o te n t. za opako
wanie fO cent. 8i6 (11 -18 ,

b."Dnia 1. wrześr.Ja r. 
yine ciągnienie

PREMIÓW NAJNOWSZEJ 
c. k. austr. państwowej pożyczki

Sprzedaż losów tej pożyczki jest wszędzie 
praw dę pozwoloną. Głów J wygraDe są na
stępujące: 20 pu 250000. ło  o 320000, 
60  po 30000L. 81 po iSuoOO,20 po 50000, 
20 po 25000, 121 po 20000, 90 po  1ÓOO0, 
171 po 10000*852 po 5000, 432 po 2000, 
783 po luOO, 1550 po jOO, ..>40 po uuO 
z i . . .  tudzież małe wygrane po złr. -’o 0. 
195, 19(1. 185, 180, 175- 170- 165 160 
155, 150, 145, 140.

Każda obligacja musi najmniej 140 złr. 
otrzymać.

Kocznie przypada S ciągnień, mianowicie: 
1. m ina , 15. kwietnia, l. ci.erwca, i. w rz e 
śn ia  i l .  grudnia.

Certyfikat ua powyższe 7me ciągnienie 
kosztuje I 1/, złr.; 6 certyfikatów na powyż
sze 7me ciąg tlenie kosztuje 8 złr.

Łaskawe zlecenia z dołączeniem gotówki 
będą skrnpnlatnie załatwiane.

UpraBza się wprost udać franko pod a- 
dresem: 835 6— 6

Jean Schrimpf,
Bauąuier in Frankfurt ani Main.

SYROP GHRzAWYiZ \0m
|PP . GRIMAULT et C’5 A p tekarzy  rw PARYŻUH
SK U T E C Z N IE S Z ^ SR O D E K  OD 
|  T R A N U  ̂ W IE L O R Y B IE G O  i

Lekarze paryzcy przypisują chorym z 
baHzo pomyślnym -kutLi*>m Syrop Chrzano
wy z Jtdem preparowany zimno, zastę
pujący Tron z wątroby miętusowej. Dzina- 
ni j  jego okazuj u się szozepólnie pomyślne 
w leczeniu Suchot* jak  równi ,ż w słabo
ściach lymfatycznych i skrofulicznych. Nie 
osłabia on nigdy żołądka, w rbadza a p e 
tyt ,  leczy b łędnicę i ro zm ięk to ść  m u- 
szkulów  a dzieci i g ruczo ły ; jednern 
słowem czy śc i k rew  i od radza  c ia ło .

Pudstawą Syropn Chrzanowego z Jodem 
jest sok rzeżuchy i chrzanu, to jest anti-okor- 

utycznycb rośno, których włarncści lecze- 
bne każdett u są znane, jak również zawiera
jących w sobie Jud i siarkę w stanic świe
żym. Z tych to własności wypływają nieo
cenione skutki leczebne dział ijące na 
organizm nierozwinięty dzieci jak  i dorosłych 
osób. Lekarze Cizerave i_t lazam. ordynują
cy w szpitalach św Ludwiką w Paryżu za
lecają fcjyrop Ohrzmomy zwłaszcza przy wy
rzutach ~askórnycb. Otrzymują z użycia je
go prawie zrwsze pomyślne skutki.

Skład g łó w L y  w P a r y ż u  na ulicy Senit- 
lade Nr. .

Dostać można we Lwowie w aptece 
ZYGMUNTA R U K I RA. 797 3 - 6  

Oens 2 zł’ 80 c . , 1 opakowaniem 3 złr.
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Zarzuty na moje poprzednie 
twierdzenia,

że tylko wju.ąg słodowy, pi zeto także i cukierki siodoy.e (wyciąg słudo 
wy w krrepLiia stanie), i kąpiele słodowe Aug. C. Mulleia i Sp. (.Wiedeń, Sfn- 
gerstrasśe' r r. 14, sklun we Lwowie n ap.eca Piotra Miko'aBcha, iw  aptece ZY
GMUSIA RUCKERA dawniej Tomanka) przez leka\ay w „łt.óoćciacb płacowych 
i osłabieniach ordynowane być uogą, odpieram zdaniem pierwszych znakomitości 
(patm mediz. Wochenscbrift ddo. 29. lipci r. b.) „Mdllera wyMąg ołodewy 'est 
czystym wyciągiem ze Błodu, lżywauy pud nszwą„ K kstrak tiiin  m altia* jako 
śiudek dietetyczny i lekarski dla swoich uzęśoi składowy oh węglanu i fosforanu
Dalej różni się t a k ż e  istotnie od fabryk.tu H o f f a .  który jest tylko
zfuszerowanem piwem i które .ia przeto w okres najmiększe1 .^ariauaueiji kładę.

W
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tup Mo 
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hierarcl
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łk ith i 
podróż; 
4o cię; 
Opi*

753

Dr. J. Frohlich,
członek fakult. 
medycznego.

8 - 8

Dr J. Flor. Heller,
przełożony c k zakładu patal. ihem. w 
Wiedniu c. k. chemik sądu krajow ego, 
c. k. chemik sądowy dla niższej Austrji.

Niniejszem oznajmiają podpisali, iż z dniem 1- lipca r. b. otworzonym został;

U
1

fabryki własnej braci Towarnickich

J

1
p rz y  n licy  D y k a s te r ja ln e j pod 1. 56 n ap rz ec iw  p. V  Lew ickiego.

,w którym ;prócz czekolady, takż herbatę różnej jakości, papiery listowe, i kancelaryjne 
% % i ciłemi ryzami * świece par .Kinowe funtami po stałych i umiarkowanych cenacb 
sprzedawać się będzie; które artykuły Wysokiej szlachcie i Szanewnej publiczności łaska

wym względor polecają 
Wszelkie żądania na prowincję najdokładniej bez zwłoki uskuteczniać będą.

703 10-10 36ACiA TOWARNIOUY.
1 I

tyydawoy: Jal DoLrrafuu." i W S iuocłlO  fr»ki- Głó.vuy współpracownik: Jan Dobrzański- Odpowiedzialny redakto. Antoni Uritecbowski. Drab Kornela Pillera.
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